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Faure'a nie uzyskał Gabinet 
votum 

Członkostwo -

()stra 
zaufania 

krytyka rządowej polityki 
PARYŻ (PAP). - We wtorek z Indochin i krótkowzroc=ą po-

o godzi.n.ie 15 Pierre Schneiter !Hykę tworzenia w Europie 
jako prrewodniczący otworzył „condominium niemiecko-amery­
IJOSledz.en:ie Zgromadzenia Nar<>- kańskiego", a w dziedzinie P-O­
dowego. Na porządku dziennym Li&yki wewnętrznej wywoływanie• 
Cigurowala h.-westia zaufania, któ „antyparlamentamych nastro- · 

.... uus~···-·· 
dla ws.zystkich państw zainteresowanych 

Kontrola działalności -
przez Radę Bezpieczeństwa 

Zgromadzenie Ogólne 

rą postau•il premier Faure, do- jów" i usiłowanie utrzymania --------------------- -----­
magając t>ię anulowania uchwały niepopularnego wśród wyborców Rok III 
Konwentu Seniorów o rozooczę- systemu wyborczego oraz spowo­
c1u debaty nad ogólną polityką dowanie sięga,fącego tysiąca mi-

Łódź, środa 30 listopada 1955 r. 

rządu przed rozstrzygnięciem liardów franków deficytu. l{ło.<i ~-------------:, 
>prawy rozpisania nowych wy- 7.abrał premier Faure. z Is po 
borów. Faure jeswz.e raz apelował o 3 

Po szeregu mówców, którzy ui udz'.elenJe mu poparci.a a to z miliony 

Hindusów 
nucali r'Zl\clowi awanturnictwo w uwagi na „niezmiernie doorioole 
Afryce Pln~ wypieranie Francji problemy, przed którymi stoi 

Francja". Premier zaznacza, że 
Zgromadzenie miało już nieraz 

wzywa 

Nr 286 (700) 

witały 

Delegacia 
Rady MieJskieJ 
Londynu 
udała się 

okazję do prowadzenia wielkiej 
debaty politycmej. Uważa on 
więc, że obe<:nie należy rozstrzy­
gnąć przede wszystkim sprawę 
rozpisania nowych wyborów. Je­
go zdaniem, parlament odpowie­
dzialny jes~ za to, że przewlokła 
się tak bardzo dyskusja nad tą 

do usprawnienia 
dostaw 

materiałowych· 

gości radzieckich 

WASZYNGTON (PAP). - Am-1 . Dalszym wnio.<ikiem wypływa­
basador Polskiej Rz.eczypoopoli- jl\cym z celów agencji, który po 
tej Ludowej w Wasz.yngtonie Ro-

1 
"inien zna.leźć odbicie w sta.•u­

muald Spasowski złożył w De- 1 cie, jest konieczność za.pewnie­
partamencie Stanu w dniu 28 nia wszystkim członkom agencji 
pażdz.iernika br. notę określaj~- \ r~wny~h. możli'wości w k~s~­
cą stanowisko rządu PRL odnos- 1 ~u oz: ~eJ pomocy, ~eoz:. uza.le~­
n ic projektu statutu Międzyna- 1 ma teJ pomocy <>d Jakichkolwiek 
rodowej Agencji Energii Atom<>- warunków - ix>litycznych, go­
wej. Nota stwierdza m. in.: Bio- spodarczych czy innych - i przy 
rąc, pod uwagę fakt, że celem pełnym przestrzeganiu ~uweren­
agencji jest zapewnienie wszyst- nych praw każdego pa.nstwa. 
kim państwom możliwie na.jwięk I Jest rzeczą konieczną usta.no­
s-zych konyści oz: pokojowego wienic należytego systemu kon­
wykorzystania energii atomowej troli na.d działalnością agencji.. 
- rząd polski uważa., że człon-: Dla.tego rząd polski jest zdania 
kostwo agencji powinno być <>- - jak już stwierdził przedsta.­
twarte bez żadnych ograniczeń 

1 
wiciel Polski w dyskusji. na ten 

I 
dla wszystkich państw zaintere-

1 
temat w czasie obecneJ sesji 

sowa.nych we współpraey w ra- Zgromadzenia Ogólnego Na.ro-w Bengalu mach agencji · dów Zjednocwnych - że agen-

POZNAŃ'. - W poszcr,egól­
nych oddziałach Zakładów 
Przemysłu Metalowego im. 
Stalina w Poznaniu odbyły 
się specjalne masówki, po­
święcone analizie dotychcza­
sowych wyników pracy w o­
statnim roku Planu 6-letnie­
;:o. W czasie dyskusji stwier­
izono, że straty spowodowa­
ne nieterminową dostawą ma 
terialów, wielką il<>Scią bra­
ków oraz koniecznością wy­
lmnywania dodatkowych ope­
racji obróbczych półfabryka­
tów otrzymywanych z wiela 
zakładów kraju, wyniosły w 
ciągu 3 kwartałów br. ok. 
5 mln. zł. 

. • cja winna być ustanowiona. przy 

do Moskwy 
MOSKWA (PAP}. - Jak dono­

sz4 agencje zachodnie, 29 bm. 
opuściła Londyn, udając się do 
Moskwy na zaproszenie przewo­
dniczącego Moskiewski~f Rady 
Miejskiej, delegacja Rady . Miej­
skiej Wielkiego Londynu. Na cze­
le delegacji stoi przewodniczący 

Rady, Norman Prichard. W dro­
dze do Moskwy delegacja zatrzy· 
ma się w Daesseldodle, Bonn I 
Berlinie. 

sprawą. 

Glo.<iowa.n.ie ~ęlo się po 
krótkiej przerwie w obrada.eh. 

Po obliczenie wYDi.ltów okaza­
ło się, że przeciwko rządowi 
Faure'a padło 318 gł05ów, a za 
rządem - 218. W ten s]>06ób 
przeciwko rządowi WYpowiedzia­
la się absolutna więkS?A>ść wsey­
stkich członków Zgromadzenia 
(w tej chwili 312 głosów) plus 
6 gło.<iów. 

Ogłaszając ten wynik glooowa-

1 
nia Agencja France Presse pod­
kreśla, że „teoretycznie" pre­
mier mógłby obecnie wystąpić 
do Rady Ministrów z wnioskiiml 
o rozwiązanie Zgromadzenia Na­
rodowego. 

W podjętej przez robotni­
ków, inżynierów i techników 
ZISPO uchwale czytamy m. 

N. A. Bułeanin i N. S. Chruszczow 
w największym mieście Indii -
Kalkucie ka.tarni z napisami w językach 

bengalskim i rosyjsikim: „Niech 
żyje pokój!", „Witamy drogich 

DELHI. - 29 I.i.stopada o go- gości!'', „Niech żyją Bulgani-n i 
dz.Lnie 14 N. A. Bułganin i N. S Chrus.zczow!". Mieszkańcy Kal­
Chruszczow przybyli wraz z ~ kuty witali radzieckich mężów 
warzyszącymi im osobami sam~ stanu wznosząc okrzyki: „Niec11 
lotem z Madrasu do Kalkuty. żyje Związek Radziecki!, Niech 

* * * żyją Indie! Hi.ndu.si i Rosjanie są 
O godz. 14.30 sznur samocho- braćmi!". 

dów z gośćmi radzieckimi oraz 

W 11 rocznicę wyzwolenia Albanii 
in.: 

„Nie wolno nam przejść do 
porządku dziennego nad fak­
tem wielu strat spowodowa­
nych wadliwymi i nJetermi­
nowyml do.stawa.mi. Załoga. 
ZISPO stwierdza, że stan ten 
ole może w żadnym ·wypad­
ku powtórzyć się w czekają­
cym nas Pia.nie 5-letnim i u­
waża, że na.leży ws-zelkimi 
środka.mi dążyć do poprawy 
teiro nlezdroWego objawu. 

osobami, które witały ich na lot Przed pałacem gubernatora, w 
nisku, ruszył w kierunku odda- którym zamieszkali goście ra­
lonego o 15 km centrum miasta dzieccy, zgroma.dzi1 się olbrzym.i 
Na całej trasie zgromadziły się tłum mieszkańców Kalkuty, któ­
rzesze rnie6'Zkańców Kalk.uty, ry zgotował Elf1tuzjastyczną owa­
którzy witali owacyjnie rad.zie- cję N. A. Bułganinowi i N. S. 
ckich mężów stanu. Chruszczowowi. 

Na trasie przejazdu samocho- Ogółem - jak podkreśla pr-a-
TIRANA (PAP). - 28 bm. od- cy wyzwolenia Albanii spod <>­

była &i~ w Tiranie uroczysta I kupacji faszystowskiej. 
dów domy oz.dobione były nic- sa hinduska - radz.ieck.ich mę­
zliczonymi transparentami i pla żów stanu witało na drocl.z.e z 

lotniska do pałacu gubernatora 
około 3 milionów rnieszka11ców 

akademia poświęco.n.a 11 roczru-

OSLO. - Jak podaje dz ;en· 
n tk no rweski „ Verdens Gang", 
w Oslo zbudowano J)ierwszy dom 
~~ •cszkalnv z płyt aluminiowych 
Sc1anv -zewrni trzne s11 grubości 
ialedw1e 10 cm. skladaj11 się one 
z :iowłok1 aluminiowej, a we­
wnatrz mają oape 1 watę szkla­
ną Wewnątrz mieszkań sdany 
te Sd wyłożone plytam; gipso· 
wvm1 Jak podaje dziennik, koszt 
budowv takich domów wypada 
td n1e1 n1z z ceqły I betonu. 
Przew1du1e się budowę w naj­
!)iJzszym c:iasie dalszych 5 

ah1m1mowvch„ domów. 
RZYM. - Boński minister go 

spodarki, Erhard, który przeby­
wa obecme we Włoszech, zwie· 
dz1ł w poruedz1ałek pola naftowe 
w okoltcach Raqusy. Przedsta­
w1<.:1elom prasy oświadczył, iż 
widzi duz~ możl!wośc1 eksportu 
.!.ilp1talu zachodnio-mem1eck.iego 
~o oołudmowych Włoch. 

HAGA. - Holenderska straż 
-ł ramczna wyk.ryła w1elk<1 aierę 
u rzemytruczą. Aferzyści dzięki 
ldiszvwym dokumentom przemy­
cdli przez granicę ruem.iecko­
U <.11enderską cło Holandii samo­
cnou y, klore sprzedawali tutaj ze 
LhitCZnym zysk.iem. 

BERL!J'll. - Jak wynika z re 
zo lUCJI kongresu Unii Ell!OpeJ· 
>-<iCJ, który w ubiegłym tygo­
oniu obradował w Bcrhrue zacho 
arum, zamierza s1ę tam wybudo­
Wdc nową radiostację, która o­
bok rad.Ja „Wolnej Europy" i 
„Ktas" szerzyć ma wrogą propa 
qaudę przeciwko ZSRR i krajom 
demokracji ludowej. 

W sali Teatru Narodowego u­
dekorowanego flagami Ludow-ej 
Republiki Albanii i Związku Ra­
dzieckiego ;r.ebrali się pr:rodow­
nicy prnemyslu i rolnictwa, 
pl"2JedBta.wiciele świata nauki, kul 
tury i sztuki. 

W prezydium za&iedli: pierw­
>ZY sekretarz KC Albańskiej 
Partii Pracy Enver Hodża, prze­
wodniczący Rady Ministrów Lu­
dowej Republiki Albanii M. She­
hu, prz.ewodniczący Prezydium 
Zgromadz,enia Ludowego H. Le­
shi i inne osobistości. 

Delegacja francuska Kalkuty i osiedli podmiejskich. 

powraca do ONZ 
W przekonaniu, że uzdro-

wienie dołyobc-msowe«o ęta- PAJl.Yż. - D•legecl• tranc115kaz, obradach w Paryżu 
nu dosta.w b~-'e wyma„ało która 30 września wycofała się 

.,.._ "' prac X sesłl Zgrom;1dzenia Ogól 
wspólnego wysiłku wielu u- ne!Jo na znak 1:>rotestu przeciwko p ' b 
kładów kooperujących z n<>.- umieszczeniu sprawv Algeru na ro y 
szymi za.kładami - czyta.my porządku dziennym, weźmie znów 
w za.kończeniu uchwały _ 7.,, udział w posiedzeniu plenarnym d I , . • KPD 
loga ZISPO apeluje 0 podję- Zgromadzenia, które odbędzie się z e 8fl3 1zowan1a 
cie podobnych robowią'l.ań we wtorek PO południu. Powrót 6 
pn:ez wszystkie za.intere60- deleqacji francuskiej nastąpił w b 

Na akademię przybyli ambasa- wa.ne zakłady w kraju". związku ze skrMleniem w dniu są ezprawne 
dor ZSRR w Albanii K. D. Le- 25 bm. sprawv Alqeru z porządku 

z.kin . -·· :..._ _____ , _______ dzienneqo sesu. - stw1"erdza wyc oraz inni czl<>uAOWie -korpusu dyplomatycznego akre- _______ _. ___________________ _ 

dytowani w Tiranie. międzynarodowa 
Referat poświęcony 11 roczni- Uchwała Prezydium GKKF 

~~=:w;t=: ~~':;!~ i Prezydium Sekcji Piłki Nożnei GKKF komisja prawnicza 
Albańskiej . Partii Pracy, pierw-
szy zastępca przewodniczącego '" • ' ' PARYŻ (PAP). - W Paryżu za. 
Rady Ministrów B. Balluku. w sprawie zaJ SC kończyła pracę Międzynarodowa 

Komlsla Prawnicza obradująca pod 
Mówiąc o historycznej dacie Wł k Ł d .przewodnictwem pierwszego hono l . Alb .. B Bali ku na I ·on1"e o' n1'arza w . z roweqo prezesa francuskiego sądu wyzwo erua anu · u I najwyższeqo, Leona Lyón-Caen, stwierdził: która analizowała proces przeclw-
Zwycię.stwo odniesione w h- Prezydium GKK!' i Prezy-, d<>sta00cznej pracy wychowawcze ko Komunistycznej Partu Niemiec . 

stopadJzie 1944 roku jest najwięk dium SPN GKKF na podstawie jaiką kola sportowe prowadzą z .Dzlennik „Humanite" opubll.ko­
szym zwycięstwem naszego na- szczególowyoh i wszechstron- publicznością na zaw00ach. Sek- wal orzeczenie tef komisji. Wy­
rodu w całej tysiącletniej histo- nych dochodzeń w sprawie zajsć cja P.ilkJ. Nożnej TKS Włókniarz bitni prawnicy Francji, Anglti, 
rii jego walki o wolność i nie- na stadionie Wlókniarza w t.o- Łódź nie wywiązała się w pełni Włoch, Danii i innych krajów 
podległość. I dz.i. w dniu 9.X. br. stwierdziło, z zadań orgaatirLatora spotkania wska-zutą w swym orzeczeniu na 

' kni bezprawny <.harakter prób władz Zwycięstwo to otworzyło przed że muszą one stać ;>ię sygnałiml Wlo ·arz - Polonia (Bytom), zachodnlo • niemieckich, by zde-
nasz:ym narodem wspaniałe per- alarmoWfIIl dla ?-z:ałac.ey spor- leqallzować Partię KomunJ.stycz. 
spektywy budowy nowego, szczę towych i zawodniko~ oraz dla (Da.1s:zy ciąg na str. 6) ną. 
śliwego życia - socjalizmu. ty<;h ws:zy~<;h ludzi w Polsce, Dokument stwieroza, te zakaz 

którym rozwoJ ruchu sportowe-
Uczestni.cy akademii z ogrom- go jest b.liski i którzy w kultu- T d • działalności KPD byłbv sprzeczny 

nym entuzjazmiml uchwalili rz.e fizycznej Widzą 87lltołę wy- ru ne1 Z układami poczdamsklmi I mógł· 
tekst depeszy z pozdrowieniami chowania społecznego. by mieć lfl'Oźne następs.twa dla 
do KC KPZR i Rady Ministrów w uchwale słiwiErdza. się, ~ I niecodziennej" sprawy osłabienia naplłlcta między 
ZSRR. źródła zadść w Lodzi tkwi4 w nie narodoweqo. 

• • W •wvm orzeczeniu pnesłaa"'11l Oper aCJ I do przewoc1.n1cz~ 1 członków 
NOWY JORK. - Powracają ,_, ________________ „, _________ _ 

cy z Tokio do Rzymu włoski m1-
n1sler spr a w zagrarucldlych, Mar I ,t 
u no, przybył 29 bm. do 80

D:9· 1 ~ Czy bierzesz udział w naszym konkurs1"eł ' konqu. l grudnia Martino opusc1 ~ • t 
d k L bi• • trvbunała konstytuqjnego w 

O onano W U lnie Karlsruhe Międzynarodowa Komi-

Hongkong, udając 91ę do stolicy I Już dziś można powiedzieć, że konkurs D&llZ t LUBLIN (PAP). - Nie-rwykle in 
:>yiamu, Bangkoku. 1 teresującą, a jednocześnie bardzo 

NOWY JORK. - 28 bm. t poważną operację J>r7JE!Pr()Wladzili 

sja Prawnicza proponuje odrruce· 
nie tądań władz bońskich, które 
doma11alą się zdelegalizowania 
KPD. rozpoczęły się w Waszyngtcmie I Co m1· d ł d . ł Ad M" k" . " ł ostatnio lekarze II Klinika Chirur ~~~!!'fe k~:~:;;. ~nf:!.~~u ~ ' " a y Zie a arna IC 1ew1cza ' ~~c;n:}e. Ak~mii Medycznej w 

tym - jak podaje Agencja Uru- , : Pracownica fizyczna jednej ze Odznaczenie 
ted Press - prezydent Eisenho- .1 wzbudził wśród naszych czytelników wielkie zainte- szkół w Warsz.a.wie, ob. J. s„ 
wer przebywający na rekonwa- " resowanie. ' wskutek katastrofy samochodowej prof'. IP-z1• n 
lcscencji w Getty5burgu, -złożył ł A Ty? "-- pomys"lałe§ 0 tym, aby wz1~~ W nim i doznała P-OWażnych obrażeń na '-'~ • "ecjalne oświadczenie, w k.tó- " "'""' 'f" d · tr h 

,.. . I' dzi ł" rzą ow wewn!,: znyc . WAnszAWA. - 29 bm. młnl· rym stwierdził m. m.: A u a • Ch t · · t .... 
· h · · " l>rą w s arue mieprzy omnym ster kultury I sztuki, W. Sokor-" W ciągu ostatnie dziesię~~u l Przypominamy, że wypowiedzi priesłać należy do ~ przewieziono do · Klinik.i Chirur- ski, dokonał dekoracjd Krzytem 

lat ludnobć naszego kraju zwi..-- 30 grudnia do redakcJJ·· „Łódzkiego Expressu Ilusłro- q icznej Akademii Medycznej w K k' G d ;Ł~ła się o 26 milionów. N.ie to Lublinie. Tu po transfuzji ok. 3 li- omandors im z wiazd<t Or ero wdrzvszył temu 1·edna.k odpowie- wanego" albo do Wydziału Kultury Prezydium Rady .1 • k . doc _,~ Zak . Odrodzenia Polski znakomitego 
I' trow · rwi · ui rys przystą· tłumacza d""el Adama Mlck1'ew1· -dni w:arost ilości izb szkolnych NarodoweJ· m. Łodzi, ul. Piotrkowska 104, pok. 431. ! ·1 t h · t d k l'k ~ 

p1 na YC mias 0 s omp 1 owa· cza na język francuski, prof. Paul i wykwalifikowanych nauczycie- Przypominamy też, że dla autorów na.jlepszych nej operacji. Chorej musiano u- c 
1 

. Al 
li„ .„. Eisenhower zmuszony był sunąć lewą nerkę i. śledzionę. Po az n, z umwersytetu w ; en przyznać, że fundusze n.a oświa· i najba.rdziej charakterystycznych WYJ>Owiedzi prze- dwutyqodilli.owej rekonwalescentji Provence. 
tę, przewidziane w budżecie pań l znacu.ne są cenne nagrody, a m. in.: 2 radioodbior- ob. s. o własnych sił.a.eh opuściła Wysokie odznaczenie zostało 
stwowym Stanów Zjednoczonych niki, 2 zegarki marki „Pobieda", obraz współczesnego klinikę. przyznane prof. P. Cazin przez 
są me wystarczające, jeśl~ :zaś 5ch0~ ł plastyka, wi~e pióra, teczki skórzane, teczki dy- Operacje tego roc;Izaju ~ą nie Radę Państwa z okazjl jubileuszu dż1 o samorządy, to „wielu P l zwykle trudne, qdy-z pęknięcie ne 50-lecia jeqo pracy w dziedzinie śród nich nie stać na z-budowa- plomatki itd. ł rek lub śled:1liony powoduje zwy· propaqowanla literatury polskiej 
nie szkoły". ł kle silne krwawienie wewnętNne, we Franc li I umacniania przyjaźni - ,.. „ _______ ,.._,._._._,_~~~~~~~..., bilil:dzo croźne d1a żvci&. 11olsko·lrancuskleJ • 

• 

Organizacji Na.rodów Zjedno­
czonych i że powinna skladaó 
sprawozdania. Radzie Bezpieczeń 
stwa. i Zgromadzeniu Ogólnemu. 
Rząd polski uważa, że w eelu 

osiągnięcia. uzgodnionych opinii 
i usta.lenia s-zC'rególótv postano­
wień st.a.tutu przys-zlej agencji, 
byłoby wskazane zwoła.nie 
konferencji za.interesowanych 
państw. 

B. Bierut 
na przy1ęc1u 
w ambasadzie 
jugosłowiańskiej 

WARSZAW A. - 29 bm. z oka­
zji święta narodowego Jug06ła­
wii - Dnia Republiki, ambasador 
Federacyjnej Ludowej Republiki 
Jugosławii w Polsce - Milorad 
Milatovic wydal przyjęcie w sa­
lach ambasady. 

Na przyjęcie przybyli członko­
wie Biura Politycznego KC 
PZPR: I sekretarz KC PZPR -
Bolesław Bierut, Jakub Berman, 
Józel Cyrankiewicz, Francisrek 
Jóźwiak-Witold, Hilary Minc, Ze­
non Nowak, Edward Ochab, 
Konstanty Roko.ssowski oraz in­
ne oficjalne osobistości, jak rów 
niei: przedstawiciele stronnictw 
politycznych, organizacji społecz 
nych, generalicja i działacze kul­
tury i nauki. 

Na przyjęciu obecni byli sze­
fowie i członkowie przedstawi­
cielstw dyplomatycznych akredy 
towani w Polsce. 
Przyjęcie upłynęło w serdecz­

nej i przyjaznej atmosferze. 

azz! Jazz!„. J 
Na całym świecie słowo 

to wywołuje wśród mło­
dzieży nieopisaną radość. 
Słowo to ściąga oodzien­

.nie na ul. Wspólną w War­
szawie tysiące młodych lu­
dzi. Tam bowiem wYstępu­
ją rl, których już wkrótce 
„ŁODZKI EXPRESS" 
pokaże łódzkiej publiczno­
ści. 
Zespół ten ściągnie i w 

Łodzi tysiące miłośników 
jazzu. Bo jazz w jego wY­
konaniu, to." 

Zresztą, sami usłyszycie ••• 

·' 

Już wkrótce! ... 

Trzy nowe linie 
autobusowe 

Z dniem 1 grudnia MPK u­
ru<;ham:iia nowe linie autobu­
sowe łączące peryferie Łodzi 
ze śródmieściem: 

LINIA 51 - od zbiegu uL 
Woj·ska Polskiego i Strykow­
sk1ej przez uL Wycieczkową 
do saniatoriium w Łagiewni­
kach. 

LINIA 52 - od Wojska Pol­
skiego i Strykowskiej przez 
Brzeziińską, Janosika do uL 
Ireneusza na Si.kawie. 

LINIA 53 - od ulicy Bek­
rycll-ta na Widzewie ulicą No­
wogrodalk:ą, Edwarda, Nowot­
ki, Skałną na Stoki. 
Równocześnie .komunlkacSa 

autobusowa na ul. Piotrkow­
skiej z dniem 1 grudnia zosta-
nie zniesiona.. (lg) 



Zagraniczni uczestnicy 
KU CZCI 

ADAMA MICKIEWICZA 
o swym pobycie w Polsce 

WARSZAWA (PAP). - Przedstawiciele Polskiej Agencji Pra­
sowej PAP zwrócili się do s-z.eregu go,ści za.gra.niemych, ucze~t­
niCZl\eych w centralnych obchodach mickiewicwwskfoh, z pro~­
bl\ o wypowiedzi na. temat wrażeń z Polski ora.z na. temat 
obchodów mlck:iewic-rowskich w ich rodzinny<'h kraja.eh. 

Poeta Behcet Kem.al Ca gl.ar synem wspókze911e go Mick'ew1-
ITurcja): - Na obchody m k kie- c.wwi właści<f.ela tego domu, o­
wiczowsk:ie w Polsce przybyłem powiadał m i w iele o waszy m 
jako prrectstawiciel rządu ture- poecie. Opowiada! . że jego o jc::ec 
ck:iego. Jest dla mnie wielkim uczył M ;ckiewicza języka ture­
za.szczytem złożyć hołd wielkie- ckiego. 
mu geniuszowi, ja.kim był M i- - A jakie wrażen•a wyno.s1 
ckiewkz. pan z pobytu w Polsce? - pyta-

W miejscowości Burgaz obok I my. 
K()Q'lSlf.antynopola, gdzie mieszka! - Jadąc tu, sądziłem . że War­
w I~- roku organizując legion, szawa leży jeszcze w g:-uzach, a 
ludnosc zna dobrze Mickiewicza tymczasem zas.talem kwitnące, 
o którym pamięć prz-enooi z ~ wielkie miasto. To cz.ego tu :io­
kolen:ia w pokolenie ludowa tra- konaliście, jest dziełem na m·a­
djl\'.:ja. rę mitycznych olbrzymów-<:yklo-

Zachowal się dom, w którym rów. 
mieszkał wtedy pan Adam (wmu- Pobyt w Polsce - 6twierdza 
rowano tam ostatnio tablicę pa- na za.kończenie p. Cągl.ar - prze 
miątkową). G<ly rozmawiałem z kQll.ał mnie, że narody nasze wm 

ny rozszerzyć wymianę kultu­
ralną. 

uroczystości 
Odsłonięcie pomnika 
Adama Mickiewicza 

na Rynku Krakowskim 

W ONZ 

Odroczenie 
rozpHtrv wania 
sprawy Maroka 

NOWY JORK (PAP). - Komillja 
Polityczna ONZ zakończyła 26 bm 
debatę nad kwestią marokańską, 
uchwalając 49 qłosam1 przy 5 
wstrzymujących się rezolucj ę , w 
myśl której Zqromadzenie Ogóln e 
postanowiło odroczyć dalsze roz­
patrywanio kwestii Maroka Re· 
zolucja q!osi m. m., że Zgromadza 
nie Oqółne stwierdza, iż negacją.­
cie między Francją a Marokiem 
zostaną pe>djete oraz wyraża prze 
konanie. 1i utla sic: zna\c i.ć zado· 
walające rozwiązan ie lei kwest11 

Z kolei komis ja po sta now i ła 
rozpocz'l!ć we środ<: 30 bm. debatę 
nad sprawą rozb roit'nid l ączme z 
wn ioskiem radzieckjm ,,o środ 
kach zm:erzaj ąc\ eh do clalszerJo 
złagodzenia napięcia m1ędz~·na ro­
doweqo i rozwo ju wspó ł pracy m1e 
dz~arodowej " . 

W debacie nad kwc5 tią Maroka 
zab ierało qlos 18 mówców.. De· 
legat ZSRR. Mal ik, padkreołaJ ąc. 
że wszystkie miłuj ące w olno,;ć na 
rody ooowiada j4 s i ę za urequlo­
waniem kwestii Maroka. wskazał 
że ONZ może i powinna pomóc 
w osiaqnięciu teqo ce lu, biorąc 
oe>d uwaqc p rzed~ wszy stkim dn­
i enia na rodu marok.ailskieqo. iak 
również uzasadnione interesy 
Unii Francuskiej. 

Werner Warsinsky - pisarz 
(NRF): - Je.st.em księgarzem, 
bibliotekarzem, a przede wszyst 
k im pisarzem. Bezpośrednio po 
wojnie pracowałem też jako ro­
botnik w fabryce alumilnlum i na 
budowie. Ludzie bowiem nie nue 
li u nas p;eniędzy na książkL 
Rodzina moja około 200 lat te­
mu wyemigrowała z Pol6ki. Stąd 
właśnie, choć czuję się Niem­
cem, wynika moje zamtere.5owa­

W Warszawie rozpocząły sią obrady 
Jak już Podawaliśmy, 26 bm. 
w setną rocznicę śmierci Ada­
ma l\1iekie\\icza odbyła się 'la 
Rynku Krakowskim urocr.iy­
st<>Ść <>ds!onięcia. <>dbud<>wa.ne­
go i><>mnika poety. Odsłonię­
cia d<>kona.ł pre-zes Rady Mi­
nistrów Józef Cyra.nkiewicz. 
Na. zdjęciu: na Rynku Kra­
kowskim podcus uroc-zystości. 

Nad 
słała 

czym radzi 
rada MEDO 

GDZIE STANIE SCHRONISKO 
PRZY MORSKIM OKU1 

. Miejsce budowy nowego schro­
niska 1>.rzy Morskim Oku budz.i ży 
wi: . zamt.e.resov:anie i dyskusję 
"'.srod. m1e~k_anców Zakopanego 
01az _mstytuc11 Zalllleresowanych 
rozwoJem. turystyki. Komisje rze­
czoznawcow ustaliły miejsce no­
we j budowli kolo Włosicy przy 
Szałasiskach - tj. obok drogi do 
Mor.ski.ego Oka w odległości 1 km 
od 1ezior.a. ~ tym miejscem prze 
mawiaią zarowno idealne warunki 
terenowe pod budowę gmachu i 
wygodnego par.kingu dla samocho­
dów jak i postulaty ochrony przy 
rody, !ldvż na morenie nad Mor­
skim Okiem nie moona stawiać 
ciętk.ie!lo budynku o typie hote­
lowym. foną koncei>c.ię wy5uwa­
la pewne kola architektów I Za­
rząd Urządzeń Turystycznych. Pro 
panu.i.il . one po6tawienie budynku 
~v mH!JSCU, gc!,z1e ol>ecnie znajdu-
1e się s<:hromsko drewniane, a 
więc na morenie. Przeciwko tej 
propozycj i wystąpili mieszk<lńcy 
Zakopanego, szere!l instytucji, jak 
np. Zakopiańska Rada Kultury i 
Muzeum Tatrzańskie, powolując 
się na <>Pinię 17leCZoznawców. 

Miejsce budowy schroni-ska przy 
Morskim Oku jest więc jeszcze cią 
qle nieustalone. 

7,.1 TYS. TON 
KLINKIERU I CEMENTU 
PONAD PLAN 

ZałQ!la cementowni „Wierzbioa" 
zameldowała o wykonaniu planu 
na bm. D7-ięk1 temu do końca li­
stOtPada br. zaroqa wyprodukuje 
dodatkowo o·kolo 7,5 tys. ton klin­
kieru I cementu. 

KRONIKA 
KULTURALNA 
DYRYGENT PISSKI 

W WARSZAWIE 
29 bm. prz;obył do Warsza-, 

wy wyb1,tny dyrygent fiński 
Tduno Hannikainen. 

Dyrygent fiński W)"Stąpi go­
ścmnie 3 grudnia br. w Fil· 
harmonii Narodowej na kon­
cercie symfonicmym poświęco­
nym głównie utworom z.nako­
roitego kompozytora fińskiego 
Sibeliusa, w związku z obcho­
dzoną obecnie 90 rocznicą Jego 
urodzenia. 

ANATOL STERN 
WY JECHAŁ DO ZSRR 

Na zaproszenie Związku Pi­
sarzy R.ad'llieckJch udał się 29 
bm. do ZSRR znany literat -
Anatol S.tern. 

Pobyt p1sarza, który pracuje 
obecnie na.d pr.ziekładem dzieł 
Majakowskiego, J)<Ylrwa w 
Zwia~u Radziecki·m około mie-
sią,oa. 

ARTYŚCI POLSCY 
UDAU SIĘ DO BUł.GAJlil 

29 bm. udali się do Bułgari.i: 
laurMt V Międzynarodowego 
Konkursu im. F. Chopina A. 
Czajkowski, 1aureait Międzyna­
rodowego Konkursu im. H. Wie. 
niawskieqo H. Paluli.s oraz St. 
Ursteiln (akompaniator). 

W czasie 2-tyg<>dniowego po 
bY'tU w B ułgaril a-rt}'\'iai polscy 
wystąpią w Sofii -i i.DIJ.ych mia­
stach. 

CYRK NR 1 WYJECHA1 
NA GOSCINNE WYSTĘPY 

DO RUMUNII 

nie waszym krajem. 
Jestem u was po raz pierw­

szy. Jadąc nie spodziewałem się 
tak serdecmego przyjęcia, jak.ie 
mi tu zgotowano. Pragnę pod­
kreślić, że w PolBce istnieje 
szx::rere, głębokie pragnienie po­
koju i pnyja:imi ze WIS<Zystkimi 
narodami, a wii)C i z narodem 
niemieckim. 
Az.~ Abaza (Egipt) - poeta, 

który pis.7Je sztuki dramatyczne, 
w języku staroarabskim oświad­
czył: 

- W Polsce jESt.em pierwszy 
raz. Ogromne wrażenie zrobiła 
na mnie Warszawa. Dokonaliście 
tutaj ooeła na.prawdę godnego 
pod'Ziwu. Cieszę się, że moglem 
pomać naród poLski. Jego histo­
ria podobna jest w wielu wy­
padkach do hiEto!rii mojego kra­
ju,' który tak samo przez wiele 
lat cierpiał niewolę, podobn!e 
jak wy ukoahal swobodę i nie­
podległość. 
Pragnąłbym podkreślić, że Mi­

ckiewicz., jego niektóre dzieła o­
raz działalność znane są intelek­
tualiEtom w Egipcie. Wśród na­
szej młodzieży uniwersyteckiej 
bardu> popularna jest „Oda do 
młodości", 

Po powrocie do kraju zamie­
rzam przystąpić do prz.etlwnacze 
nia niektórych utworów Adama 
Mickiewicza na język arabski. 

Sinha Din.kar (Indie) jest jed­
nym z najwybitniejszych poetów 
wspókze.scnych swego kraju. P<>­
cl:.odz;i on ze wschodnich IndiL 
Przez wiele lat był profesorem 
języka Hindu na uniwersytecie 

li plenum ZG ZMP 
WARSZAWA (PAP). - 29 bm. 

w sali Związku Zawodoweqo Na­
uczycielstwa Polskiego w War­
szawie rozpoczęły się obrady 
II plenarnego posiedzenia Zarzą­
du Gtówne110 Związku Mlodzieży 
Polskiej. 

Tematem dyskusji test referat 
wyqłoszony przez członka prezy­
dium ZG ZMP Stanisława Kanię 
„o aktvwny udział ZMP w walce 
o rozwój rolnJctwa I soclalistycz­
na nrzebudowę wsi". 

W refera<:ie, który poświęcony 
był qłównie zadaniom, Jakle stoją 
pned młodzieżą w świetle wska­
zań IV Plenum KC PZPR, mówca 
stwierdził, że !lłównyml zadaniami 
organlzacll ZMP-owskiej są: 

. uczynić 'PrQ!Jram rozwoju roI­
mctwa bllsklm I zrozumiałym dla 
aktywu, zetempowców i całej mło­
dzieży; 

organizować szeroki ruch opa­
nowywania wiedzy rołnJczej przez 
młodziet; 

wz111ć aktv'W'nv ndz:f,al w mecha­
nlzacll rolnictwa; 

!>Odnieść rolę Ol'ąanluicU 'W 'W"Y 
chowvwanlu, pnyflotowywan!u I 
doborze kadr specjallstów dla rol­
n1ctwa; 

toczyć UJ>orczvwą walkę o J>eł­
nv rozwój pracy kulturalnej 
sportowej na wsi. 

Wskazując, te praca ZMP po­
winna wvrablać w mlodzieży wo­
le walki o urzeczywistnienie wlel­
kieno proąramu p<>dnJeslenla rol­
nictwa, mówca podkreślił, ii dwa 
zadania - rozwój produkcji rol­
nej oraz dalsza socjalistyczna prze 
budowa wsi - są nierozerwalne. 

Z naciskiem 'Podkreślił Stani­
sław Kan.i.a wartość I uznanie dla 
pracy młodzleżv z 11ospodarstw lu 
dvwldualnych. Chło'Ple<: Jub dzlew 
czvna, którzy w gospodarstwie ro· 
dzków lub swoim własnym oslą-
11afą wyższe niż Inni ploey -

w mieście Bihar. w 1952 roku Ank1"eta w N Rb p. D;nkar został wybrany depu- r 
towanym do parlamentu z ramie --------------
nia partii kon,gresowej. N ł . 

- Polska jest pierwszym kra- a p y a n Ie : 
jem europejskim - mówi p. 
Di.nkM - który poznałem. Je- ,Czt1 chcieLibyście zob4Czt1ć 
steście ludźmi pełnymi gościnno ' 
ści i serdeczności. Czujemy się swego syna lub na.rzeczonego 
tu wraz z mym kolegą, panem ponownie w mundurze 
Niz.ami, jak u siebie w domu. wojskowym"? 

85 proc. osób 
odpowiedziało 

• nie 
Wielkie wrażenie wywarła na 

mnie poezja Mickiewicza, którą 
tu dopiero blliej pomalem. Nie­
które jego utwory prretlumaczę 
na język Hin.du. Na pewno zy­
skają one U2lll.anie w mym la-a,ju, 
który kocha poez;ję. BERLIN (PAP). - Agencja ADN 

WaStL kraj podobał mi si~ bar- donosi, że rząd boński wydal za-
kaz opublikowania danych an.kie­

dzo. Jesteście optymistami, ludż- ty przeprowadzonej w Niemczech 
mi pełnymi pracowitości i uporu. zachodnich przez i111'9lytut badania 
W Indiach interESujemy się opinii publdcrmei Emrida. W an­
wezystkim co was dotyczy, po- kiecie tej na pytanie „Czy chcie­
mimo wielki.ej odległości jaka libyście zobaczyć sweqo syna lub 
nas rozdziela. Lączy nas bowiem narzeczone110 pon~;-vnie w mun­
wspólne pragnienie pokoju i u- d!!rze . wo1skowym . , 85 proc, o-

. . . . . sob biorących udział w an.k.ie<:1e 
milowarua wolnosci, o ~rą na- odnowiedziało „nie", występując 
sze nal'Ody . walczyły w rueco t><>-j tym samv-m przeciwko wskrzesza-
dob:nyoh warunkach. niu noweqo Wehrmachtu. 

RADIO 
SRODA, 30 LISTOPADA 

tU5 Muz. rozrywkowa z płyt. Muz:vozny punkt usług~, '.111.20 
12.40 Audycja szkolni. dk klasy Z cyklu: „Arcydzieła muzyki for 
III i IV. 13.00 Koru::ert popo- t.epianowej". 18.50 Radiowy po­
ludin:iowy. 14.UJ „Powirót" z III radn:ik język.owy. 19.00 Muzyka i 
tomu St. t..ema pt. „Oz.as nie- 2ktualności. 19.25 Wywiad z Ge-

28 bm. wyJechał na gościnne utracony", 14.30 Pieśni kompa- rard Philipe !. Dany Robin. 19.45 
występy do Rumunit C)'ll'k nr 1.. zyt.orów l'<l6,Yj<skich. 15.10 Dawna M. de Fa.Ila: „Krótkie życie" -
W czasie swego 4-miesięcznego muzy.ka. kameralna. 15.50 Felie- opera w II aktach. 21.07 Muzy­
pobytu cvrk da .szereg wystę- ton aldruatny. 16.00 M11'rvka roz- ka tanecZl!la i rozrywkowa. 21.30 pów w Bukareszcie i innych ......, 

mówił on - wyhodowali okazową 
sztukę inwentarza lub posiedli 
sekret uprawy llOWej roślin~. po­
winni być dumą zetempowców i 
młodzieży w swojej wsi. 

PARYŻ (PAP). - 28 bm. rozpo· 

I częła się w Bagdadzie pierwsza 
sesja stałej rady paktu bagdadz­
kiego. W sesji wzięli udział a~· 
basadorowie W'lelklel Brytanu, 

Iranu, Pakistanu I Turcji, akredy­
towani w stolicy Iraku- Obradom 
przewodniczy! minister spraw za. 
granicznych teqo kraju, Burhanud­
din Basza jan. 

Jednocześnie zaś dążmy do te­
go, aby chloocy I dziewczęta. pra 
cujący w qospodustwach rodzi-
ców, patrzyll dalej niż ojcowskie 
opłotki, by leli oczy były by­
strzejsze i zamiary śmielsze. 

Fot. CAF - St. WdowińGlki 

Beleiiski dyrygent 
Organizacja nasza, zbrojna w 

wielką ideę partii, może I powln· F• 1 h • • 
na wvjaśntać młodzieży wiejskleJ, W I arm«tDll 
te źródła istniejące!lo jeszcze zła, . 
przeciw któremu młodzi się bun- Znakomlt". dyrygent belg1jsk1 
tnją leżą w dotychczasowych sto Fernand Qumet wystąpi w koncer­
sunkach ekonomtcznych panują- tach sy1!1fonlcznych w dn!a~h 2 i 
cych na wsi. Or11anlzacla nasza 3 11rudma br. W programie VU 
musi ws.kazać młodym, te jedynym SymloJ?-ia Beethovena, Symfonia 
sposobem usunięcia tych źródeł I hlszpanska E. Lalo I Nokturny De­
jest przebudawa ekonomicznych bussy'~o: Pa:cU4:1 solową Sym.ioolll 
stosunków - test przejście na h1szpanskiej wykona !eden z na • 
spólmlelcze formy gospodarowa- lepszych skrzypków młodego poko-
nia. lenia - Edward Statkiewicz. 

Na łamach „Prawdv" 

Agencja Assodate<I Press dono­
si, te ambasador USA obecny był 
na sesll w charakterze „obserwa­
tora". 

Wedłuq Informacji pochodzą­
cych z kól zbliżonych do amba.sa­
dy brvtvls.k.lel w Bagdadzie, pierw 
nym zadaniem stałej rady paktu 
bagdadzkie!lo jest „szybkie zor­
ganizowanie sekretariatu qeneral-
ńe!Jo I przestudiowanie śro~ó:W 
zmierzaiacych do usprawmen1a 
pracy stalei komisil wojskowe! o· 
raz stałej komisji ekonomiczne!. 
które! pierwsze z.ebranie wy:r;na. 
czono na koniec IJI'Udnla". 

Mongolska Republika Ludowa 
a sprawa przyjęcia nowych członków 

W „ Prawdzie" 29 bm. ukaz.al 
się artykuł pt. „Mongolska 
Republika. Ludowa a sprawa 
przyjęcia nowych członków do 
ONZ". 

W najbliższych dniaeh - pi­
sze m. in. auto!:' - ONZ przy­
stąpi do rozpat=enia spra.wy 
przyjęcia nowych członków. 
Propozycja Kanady, by przy­
jąc jedil'l.ocześn.ie wszystkie 18 
państw ubiegających się o 
ozlonkoo:two w ONZ, stworzy­
ła realną podstawę dia pr7.cla­
rnania imp.astt w tej kwe6tii. 
Proporzycję tę popiera w!ęk­
srość członków ONZ, popiera 
ją również Związek Radziecki. 

Delegat amerykański w ONZ 
UBiłował sborpedować proipozy­
cję ka.nadyjskĄ, oświadczając, 
że jeden z tych kirajów, a mia­
nowicie Mongolska Republika 
Ludowa n:ie odpow.iada rzeko­
mo wymogom Karty NZ w 
sprawie członkostwa i w ogó­
le nie może ponoć być uważa­
na za państwo. Jasne jest, że 
ani pierwsze twierd:renie a.ni 
drugie nie ma lllic wspólnego z 
praiwdą. 

Autor artykulu pisze dalej: 
Mongolska Republika Ludowa 
gotowa jest przyjąć i ściśle wy 
konywać zobowiązania zawarte 
w KMCie NZ. Stwierdzały to 
niejednokrotnie pisma rządu 
MRL do Zgromadu.enia Ogólne­
go, m. in. ostatnie pismo 
adresowane do pr-z.ewodni­
czącego X sesji Zgroma<Wenia 
Ogólnego NZ daitowane z 
27 września 1955 r. Jes.zcre 
śmieszniejsze jest krwesti=<>­
wallrie s:ta.nu prawnego MRL, 
co rówruez wy.suwa się jako 
argum.ent praec1wko przyjęciu 
MRL do ONZ. 

d O N Z związku z tym nie be'z znacz.e-o nia jest doniesienie dziennika 
amerykańskiego „Christians -

rua tej kwestii - pisze autor 
- warto przytoczyć w 62..CZegól 
ności stanowisko, jakie kilka 
lat temu USA zajmowely w 
sprawie przyjęcia MRL do 
ONZ, a zwłaszcza w ęiprawie jej 
sytuacji prawnej. Przemaiwia­
jąc 28 sierpnia 1946 r. na pooie­
dzeniiu Rady Be-z.pieczeństwa, 
delegat USA Johnoon opowie­
dział się za przyjęciem MRL 
do ONZ obok innych państw. 
Delegat USA wymownie brorul 
swego stanowiska. Znaczy to, 
że w 1946 roku USA U7lilawaly 
w całej rozciągłości niezawi­
słość i suweren.n.ość MRL ja.ko 
pa.flstwa, uważając ponadto, że 
MRL jest całkowicie w stanie 
wykonywać obowiązki członka 
ONZ. Johnson podkreślił, że 
fakt, i!Z: USA nie uzmają MRL, 
nie może stanowić przeszkody 
w przyjęciu tego państwa do 
ONZ. Propozycje USA w spra­
wie przyjęcia MRL i szeregu 
innych państw do ONZ poparli 
wówczas również inil1i człon­
kowie Rady Bezpiecz.eflstwa -
Brazylia, Meksyk, Chlny„ Egipt. 
Holandia i Francja. 

Lic=.e komentarze w prasie 
zachodJniej w związku z nega­
tywnym stanowiEkiem USA w 
spraw.ie przyjęci.a MRL do 
ONZ - konkluduje autor -
świadczą, iż wysuvra:ne przez 
kola amerykańskie na terenie 
ONZ argumenty praiwne niko­
go nie zadowalają i &l.u=iie są 
oceniane jedynie jak<> wykręty. 
Amerykańska polityka dyskry­
minowania je&zych państw i 
faworyzowania :innYCh grozi 
spra;wie ureguJ.owainia przy­
jęcia nowych członków do 
ONZ. Krążą pogłos.ki., że 
USA prowadzą zakulisową 

Science Mon.1tor", że w tynl ce­
lu USA wywierają presję na 
innych członków ONZ. 

Główne hasło -
zjednoczenie z Niemcami 

Saara 
przed .wyborami 
do Landtagu 

BERLIN IPAP). - W Saarze roz 
poczęła się kampania wyborcza w 
zwiąl.ku z wyborami do Landta­

gu, które odbędą sie 17 grudnia. 
Do wyborów staje 9 pa:ctii -

CDU, DPS Oemokratyczna Partia 
Saary) i SPD Zagłębia Saary po­
łączyły się w „. liemieckl Związek 
Patriotyczny". Głównym kandyda­
tem strony profrancuskiej będzie 
były ,minister gospodarki w rzą­
dzie Hoffmanna, Ruland, ponieważ 
Hoiimann oświadczył, że nie bę· 
dzie już kandydował. W wyborach 
udział biorą również: CSU (Unia 
Chrześcijańsko • Socjalna), SPS 
(Socjaldemokratyczna Partia Saa­
ry), Komunistyczna Partia Saary, 
tzw. Zjednoczenie Europejskie i 
CVP (Chrześcijańska Partia Ludo· 
wa). 

Agencja France Presse Informu­
jąc o rozpoczęciu kampanii wy­

borczej stwierdza, że „zmierza o· 
na do zjednoczenia Saarv z Niem­
cami. Unia qospodarcza łączą­
ca Saarę z Francją umożl iwia 
Francuzom prawie całkowita kon­
trolę nad przemysłem wę!llowym, 
stalowym, walutą i cłami. · Partie 
proniiemleckle J;Wro1>0nują zniesie­

nie tego monopolu I zastąpienie 
ero specjalnym układem uwzglę­
dnia.jącvm interesy Enropy". 

.,Takie czasy„ Jurandota 
w Wilaie 

n>i.astach. rywkowa. 16.30 Popularna muzy „Z kraju i :zie świata". 22.00 Kro 
w sezonie letnim prz.ewidz.ia- ka" polska. 17.00 „Z życia Zwląz- nika sportowa. 22.10 Audycja 1:-1 

ny jest przyja-00 do Polski cyr- ku Radzieckiego". 17.30 (Ł) Lódz terack.a. 22.40 Konoerl estrado-
ku irumuńsk,ieqo. ki dziennik radiowy. 17.45 (L) WJ• 

Mongolska Republika Lud<>­
wa - podkireśla autor - ist­
nieje już 31 lat jako niepodle­
głe państwo pracujących ara­
tów - hodowców bydła. robot­
ników i ,inteligencji. Od 31 lat 
masy pracujące MRL, które 
położyły kres uciskowi impe­
rialietycznemu i feudałnemu, 
pomyśl:n.i.e r<YZWijają swą go­
spodarkę narodową i lrulturę 
narodową. 

Celem całkowitego wyjaś.nie-

dziala1ność wśród deleg~ji, by 
w głosowaniu MRI. nie mogla 
zdobyć niezbędnej liczby gło­
sów. ZD:l.aczy to jedynie, że 
USA, pragnąc zach(JIWQć swój 
prestiż, usi1ują przierzucić nie­
wd!Lięczne zadanie storpedowa-l 
nia spraiwy przyjęcią 18 
państw do ONZ na :iin.nYch, W 

WILNO. - Państwowy Teatr 
Dramatyczny w Poniewie<żu (Li ­
tewska SRRJ wystawia sztukę Ju­
randota „Tak.ie czasy". Przedsta­
wienie rilżyserowal zasłużony ar­
tysta Litewslciej SRR W. Bled1s. 
„Takie czasy" cieszą się wiel­
kim powodzeniem wśród litew­
skiej publdcmo&ci. 
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»Ballady i romanse« Na bezdrożach postępu 
w TEATRZE im. JARACZA G<iy w lataoh 1953-1954, ~ów, nie . poznały się 

Premier11 „Baitad 1 roman­
sów". od które3 dzieli nas 
wieie tygodni, wypadła też 
niezb11t fortunnie. K iedy jed 
nak ostatnio poszedłem zno­
wu na to przedstawienie, 
z·mieniłem nieco zdanie o. 
grze. 

Swiadczy to dobrze i o re­
żvserze Leonie ł..uszczew­
.sldm, i o artystach. Teatru 
im. Jaracza, że - świadomi 
pewnych. niedociĄgnięć 
pracowali daLej, doszLifowu­
jqc rote i wygładzając pew­
ne sztuczności. W daLszym 
ciągu mam jednak zastrze­
żenia co do sposobu, w jaki 
Jerzy Walczak interpretu;e 
roLę Adama Mickiewicza. 

Mickiewicz (aczkoLwiek z 
filarecką żarliwości4 intere­
sowal się sprawami narodo­
wo-społecznymi) nie kocha! 
jeszcze w .tedy mil.ianów i nie 

Jerzy Wa.JczaJc (Mi.clk:iewfoz), cierpial z11 miliony Ludzi: on 

zdaTzało się nam „zahaczyć" na.„ aktualności niektórych 
w fabrykach dziewi.a.rskich pomysłów. 
mzynierów i techników o 
sprawy postęPu technicznego, 
dość często słyszeliśmy od­
powiedź: „z p iasku b ieza Illie 
ukręc isz ' ·. 

W ślad za tym słyszeliśmy 
narzekania, że brak fundu-
1!0.ÓW na wprowadzanie i roz­
J>(>WSIZJeehnianie pomysłów, że 
wan:-s2Jt.aoty mechaniczne le­
dwo nadążają z remontami 
maszyn, bo pracuje w nich 
niedootaitec?Jna ilość ślusaorzy, 
a etatów nie ma, że„. 

TRZYKROTNE 
ODKRYCIE AMERYKI 

D1aczego? Od.powiedź na 
to pybanie padła w dyskusji 
na na•radzi>e postępu technicz 
nego zorganizowanej pr7.ez 
CZPDz: „Inżynierowie i tech­
nicy czyta.ją, zbyt mało lite­
ratury fachowej, nie intere­
sują się biuletynami o wyna.­
Ia.zka.ch i usprawnienia.eh i 
stąd dwu- a na.wet trzykrot­
ne„. „odkrycia. Ameryki" w 
różnych zakłada.eh. 

Ta nieznajomość spraw po 
stępu spowodow.ala w wielu 
zakładach odautoma.t~­
nie - na skutek usprawnień 
„od siedmiu boleści" - nie­
których maszyn oraz Z<iewa­
stowa.nie wielu wartościo­
wych urządzeń. 

ściwej pracy ·ludz.j odpowie­
dzialnych za postęp teclmicz­
ny w fabrykach dziewiar­
skich. Ograniczamy się do 
n iektórych tylko, bardziej 
cha<raddecystyc:znych. Ilustru­
ją nam one. dlaczego sprawy 
postępu techn icznego w wie­
lu jeszcze, niestety , zakła­
dach z.najdu ją się na bez­
drożu. 

Pod.awano na naradzie rów 
nież i Pl'ZY'kłidy · fabryk do­
brze troszczących si~ o spra­
wy postępu technicznego. W 
sumie jednak narada oceniła 
przebieg realizacji postępu 
techni'CZ:tlego jako jeszcze nie 
dostateczny. 

Tak więc z postępu: po­
prawka. 

By poprawka ta wypadła 
jak najlepiej, Centralny Za­
rząd :z;robił już pewne posu­
nięcia. I tak opracowano już 
pięcioletni plan postępu tech 
nieznego, a począwszy od 

przyszłego roku dyrektoney 
fabryk dziewia["$:ich będą 
mogli za.ciągnąć w NBP pięć 
ra.zy do roku po 100.060 zł po 
życzkj na wprowadzenie i 
rozpowsze~hnia.nie wynalaz­
ków, pomysłów i uspraw­
nień~ 

Nikt już więc nie wym.aga. 
by z „p iasku kręcić bicz". 
Trzeba tylko, by komis.je wy­
nala zczości. zakładowe koła 
NOT przestały - j.ak to się 
mówi - „sypać pia~kiem w 
oczy" i uświadomiły sobie, 
źe bez sta.łego wprowadzania 
postępu załoga nie będzie mo 
gla wykonywać cora.z trud­
niejszych zadań produkcyj­
nych. 

Chodzi prrecież o to, by 
sklepy były zaopa<tnone w 
dostat€czną ilość atrakcyj­
nych artykułów oraz by lud­
ność mogla zaspokajać rosną 
ce potrreby. 

W. KAKOWSKI 

Zofia Perezyńska (Maryla). kochGł wówczas i cierpiał 
Fot.o H. śmig.acz przez jedną przede wszyst-

Lata, które wolaly „poda.j kim osobę - przez M11ryLę. 
mi skrzydła" _ LatG pach- PopuLarne byly już w tym 
no,ce malinllmi, zrywanymi czasie jego b11Hacly i pierto­
w Tuhanowiczach. z Marylą sze wiersze, nikt jednak ze 
- rozspiewane fita.reckimi wspólczesnych. nie widZUl:ł w 

W roku bieżącym Central­
ny Zarząd Przemysłu Dzie­
wilaxskiego zdobył w MPL 
fundusze na powiększenie 

warsztatów i„. oka.za.to się, że 
fa.bryki dziewiarskie nie wy­
korzysta.ły ich w pierwSZym 
półroczu, a fundusz na prace 
zlecone wykorzystano zale­
dwie w 16 proc. Tak więc 

„ wyi1a'Zło szydło • z worka". 
Nie brak środków a brak za­
interesowania dla postępu 
technicznego hamował - i 
hamll!je - wprowadzanie go. 

I tak np. a.utoma.tyczne sno 
wad.la w ZPDz im. Kaspna­
ka posiada)ą tylko nieliczne 
ślady, źe kiedyś zmontowa­
ne były przy nich czujniki i 
u=ądwnia elektryezne do sa 
moczynnego załirzymywania 
maszyny i syg:nali'ZOW'ania 

Z życia szkól wyższych 

Głos ma student PWSSP 
piosenkami, często „ch.mµrne nim geniusza. G<iy za.pytacie studenta 
i górne"„. Pierwsze milosne Błędem Wa.teza.ka jest, że DWA RAZY MASZYNY SĄ_ Pati-Sitwowej Wyższej Szkoły 
uniesienia, pie-rwszy cienki spojrwl na postać Mickie- ZA TO SAMO... PRODUKCJI ·BRAK Sztuk Pla.sty<!Zilych w Lodzi, 
tomik wierszy, pierwsze prze wicza z niewlaściwej per- ja.kie ma kJopoty, wygłosi 
blyski wielkości. I pierwsze spektywy cza.su, że potrak- O braku zaint.eresow.ania Poza tym w wielu zakł.a- on na ten ·temat całą litanię. 

t · ' · -' ten spo PoS>tępem techniczmym świ.ad d h któ trzymały spe A więc bra.k pomieszczeń „lzy czyste, rzęsiste" „. owa. swo3ą r..,.ę w - ac , · re o - . 
s · 0 ·ak gdyby Mickiewicz czą m. in. takie fakty: w cjalne maszyny do wyrobu sllkolnych. Utarło Slię pow1e-

Oto i młodość Mickiewi- b~l, j~ż wtedy wieLkim wiesz ZPDz im. Głażewskiego przy- fantazyjnych dzianin, nie ci.zenie „buda" - i jest to 
cza, oto niewyczerpana czem narodu, 4 nie mlodym, znano wynagrod:renie za o- wykorzystuje się możliwości właściwe określenie naszej 
skarbni= tematów, z któ- początkującym poetą. DLate- praoowanie sposobu produk- tych maszyn. Bywa i tak, że szkoły. Bra.k np. sa.l na usta­
rych. sporą garsc wybrał go ra..zil u Wlllczaka jego wo c}i klamrowych pasków do rQ7Jillontowuje się urządrenia wienie krosien dywanowvch 
Aleksander Maliszewski, o- dzowski gest, ;eoo ])4tos i ko maszyn Ziok - Zaok podczas, pomoc:n.icze i maszyny sipe- i khlimav.'Ych do przeprowa-
pracowujqc swoją sztukę turnowość. · gdy usprawnienie takie było cjalne produkują tylko zwy- dzania ćwiczeń, jak i s7..eregu 
„Bllllady i romanse". Wylicza;ąe broki sztuki Ma ~.ane j.uż w 1949 r. w kłą dzianinę. ZPin im. Ofiar innych pomie=zeń. Nie ma 

Pierwszy akt roz~t.04 się Hszewskiego, "ie wymienUi- Kalis.kioh ZPDz i zostało <>- 10 Wrześnn otn:ymały nie- my świetlicy, a więc nie roz-
w roku 1820 w T-uhanowi- śm:y jej nafwięk&zej zalety pubHkowmie przez CentraJ.ny dawno maszyny, na których wija się życie kulturalne w 
czoch. Treścią jego jest ro- - 11 jest niq aktual'lłOŚć. I Zamąd. Ta sama komisja rru:Yima produlwwać Wj"roby ucze1nL 
mantyczna historia milości dlatego sztuka ta. która zbli- pnyzniaila wynagrod:req..ie za o wyjątkowo ładnych splo- Drugą b9l~zką są domy 
Ad11ma i Maryli, pokazana ż11 nM do żyei4 i twórczości pomysł opracowany prnez in- taoh, miękkie, puszyste i lek- akademickie, żeński i męski, 
nie w ode'l"IDCl.niu, a.Le rzuco- 4utor11 „Pana Tadett$za", te- ne zakhady w 1953 r. i row- k ie - brak ta.kich dzianin gdzie w pokojach 9 powierz­
M na tł.o ówczeimych stosun raz, w Roku Mickiet.oicZow- nież opubl.iłrow.ainy. Podobne odczuwamy w sklepach - i chni od 9 do 12 m kw. mie­
ków społecznych. skim, wystawiona zosta.la na fakty, z innymi pomysł.ami, n iestety nie wykorzysrują szka po czterech, sześciu stu-

Akeja pierwszego 4ktu to- Wybrzeżu, w Pozn41'1iu, we miały miiiejsce w ZPDz im. tyoh maszyn odipow·iednio. dentów. w „akademiku" mę 
czv się na ogół wartko. Kon Wroeł4toiu, w Te4trze Mło- Specjialne maszyny szwalni- skim - nie ma kanalizacji 
fLikty rozladowujo, się wśród de{lo Widz4 w Warsza~e. I Konopnickiej, w Legnickich mie, pozwalające stosować t brak wody, ponieważ dom 
efektownych. często spięć dr4 dLGtego też - «bstrllhujqc ZPDz, w Kaliskich Z:PDz 0 - fan~e S'LJWY, również fł'ie nie )est podłąC7JOily do sieci 
ma.tycznych, doprowadza;qc od jej ~edociqgnięć - jest raz w ZPDz im. Ofiar 10 są wykO'I"ZyStane. - mimo usi:1.nych starań. 
na.! do jakże tr11gicznego dla ona to repertuarze Teatru Wrr.eśnia.. Trzecim za.gadni:eniem są 
Mickiewicz<i momentu zarę- im. Jara.cza w Łodzi U!pl'4- Tak więc komisje wyna- Z POSTĘPU - POPRAWKA $Prawy czysto robocze stu-
czyn Maryli z hr~ią Putt- wiedli.wioną pozycją. la'2lCl7JOŚci, których pracą !cie- Na n.am.dzie było .zneC2lll.ie dentów PWSSP. Farby, płół-

zrywów nJtki. oto spis przedmiotów, nie­
kiedy drogich, niezibędnych 
dla studentów PWSSP. A w 
dodatku artykuły te są trud­
no dostępne, bo np. DESA 
mało sprowadza pędzli, farb, 
werniksu i olej<u, przy czym 
materiały te sprzedaje prze­
waznie członkom Związku 
Plastyków, a studentom rzad 
ko. 

Wydział Kultury RN m. Ło 
dzi - jak dotychczas - nie 
zainteresował się studiami 
na PWSSP i z tego P<J'W'O(iu 
:istnieje pewne ;rozgoryczenie, 
gdy &ię w szkole o tej insty­
tucji wspomina. 

Rzecz oczywista, że w cen 
trum zai.nteresowań zjazdu 
Zrzeszenia Studentów Pol­
skich stanie sprawa ~ho­
wania sotja:l.iBtycznej inteli­
gencjll, więc metody pracy 
nad przeobrażeniem psychiki, 
walki z pozostałOO<:iamn dirob 
nomieszczańskimi - walki 
prowadzonej pod kierownic­
twem ZM'P. 

TADEUSZ WOLARSKI 
kamerem. M. JAGOSZEWSKJ rują naczelni inżynierowie więcej przykładów niewła- no, olej, pędzle, papier -

Niestety, dwa następne 11k_.,. ________________________________________ ·-------------------------------------------------------------------------------~------------ty nie spelniajq obietnici.1, j11 

delegiait PWSSP 

ką daje pierwszy akt. 
Przez tok „Ba.Uad" i ro­

ma.nsów" przesuwają się dwa 
wątki - milosny i sprawa 
filaretów. Jedna.kże wątki 
te nie lączą się w jedną or­
ganiczną calość. J eś Li zaś 
zazębiają się, to w sposób 
sztuczny. 

Jakby po naciśnięciiL gu­
zika zjawiają s ię na scenie 
postacie wątku miłosnego, 
wypowiadają swoje kwestie 
i znikają. Nowe naiciśnięcie 
guziczka - i oto mamy ka­
wal wątku fiiarecktego, po­
tem znów miłosnego itd. W 
ten sposób sztuka. staJe się 
przekładańcem, który, błys­
nąwszy paroma efektownymi 
momentami, wLecze się wśród 
gawęd, tyrad i c}ektamacji -
bez dynami ki i 'ne •wu dra­
matycznego. 

Na takim sypkim tereni.e 
n iezbyt tez pewnie czuli się 
na. premierze „Batia:d i ro­
m ansów' artyści Teatru im. 
J aracza w Łodzi. Sztuczność 
p ewnych. sytuacji i zalożeń 
m e sprzyjała szczerości gry. 
Do tego zaś dochodzi inny 
jeszcze moment. 

Przez 10 Lat sztuki roman­
tyczne były u nas (dziś wie­
my, jak bardzo niesłusznie!) 
j ak gdyby na indeksie. Skąd 
więc mlody aktor móg! czer 
pać dLa siebie w zory i przy­
klady? Kiedy więc teraz przy 
szlo mu grać w sztuce, w któ 
rej występują Ludzie z przed 
wiośnia romantyzmu, nie za­
wsze umie wczuć się w kli­
mat i nastrój, wgryźć się w 
styL epoki. 

Trafnie jednak oddala ro­
mantyczną egzaltację Mary­
li... Zofia Perczyńska. Za su­
chy byl natomiast Puttka­
mer, za kot-urnowy Tomasz 
Zan - nie przekonywający 
przede wszystkim sam Mic­
kiet.oia. 

Zbiórka I>O>wst.ańców przy pomniku S·1>bie.skieg-0 w nocy z dnia 
29.XI. 1830 r. (litografia). Fot. - CAF 

"' końcu września w 
paźdzJern 'Cm 1830 roku 

w stolky pojawuły się „karle 
!usze" i odezwy nawołujące 
Polaków do czynu. Słowa 
sławnej od lat kilku ody, któ 
ra z dalekiego Wilna po ca­
łej Pol.s<:e się rozeszła, po­
wta.rzano coraz śmielej i z co­
rarz większą nadzieją: „Wi­
taj jutrzen!ko swobody. za to­
bą nadzieja sławy". Było gór­
n ie i chmurnie, lecz nie zbra 
klo Warszawie i dowcipu. Na 
murach Belwederu. siedzi.by 
z.nienawid:ronego w. ks. K0111-
stantego, 2lnalazło .>ię obwie­
szczenie, że pałac od nowego 
roku będzie do wynajęcia. 

Na rewolucyjnej fali, od 
pamiętnego lipca pairyskiego, 
ogarn iającej Europę zbunto­
waną pneciw św. Przymie­
rzu, potęgował się i ustokro­
tniał opór wszystkiego, co 
było postępowe i patriotycz­
ne w naTOClzie. Jakby oliwą 
na ogień stała się wieść głu­
cha, że car Mikołaj I polskie 

wojska chce wysłać do Fran­
cji 1 Belgii. że rękami pol­
skich źolnierzy chce stłumić 
rewolucję. Gn iewu i 0>burze­
nia nie mogły stłumić maso­
we areszty. Niesposób już by­
ło zasitraszyć spiskowców. 
Talk nadeszła historyczna noć 
listopadowa. 

* * * 
Przez Aleje i Nowy Swiat 

biegli podchorążowie woła­
jąc - „Do bromi bracia!" Od 
powiedzią był łoskot zamy­
kanych bram pałaców i pala­
CY'ków. Dzielnica airystokra­
cji i wie1kiej burżuarzji pozo­
stafa głucha na wezwanie. 
Dopiero na Krakowskim 
Przedmieściu spiskowcy spo­
tkali się z młodzieżą uniwer­
sytecką, z ludem Warszawy. 
Tu nie trzeba było nawoly­
wa.ń. Razem ruszono, by z 
więzienia karmelitów oswo­
bodzić airesztow,amych przez 
Konstantego. Sam wielki ksią 
żę wycofał się z wojsk.iem ro­
syjslkim za miasto. Rano War 

Pow~tanie li~iopadowe 
szawa oddyc_hała. wo~ośc1ą w 125 rOCZOl.CA 
zdobytą dZJę.ki wys1łkow1 pod "'$ 
chorążych i ulicy warszaw-
skiej. Rano też \\·ładzę objął nej na Białorusi i Ukrainie, 
obóz magnaC'ko-obszarniczy, tam, gdzie od wieków s ie­
którego głównym celem było dzial chłop białoruski i uk.ra­
okie!z;nanie „mot!ochu", to iński. lecz latyfundia były 
znaczy mas patriotycznych . pańsk ie. 
Kilkanaście godzin pow- * * * 

stania odzwierciedliło jego 
siłę i słabość. z ar"W'.val ~; ę Czy nie było jednaik wśród 
kontur przyszłych losów wal- bohaterów nocy listop;;idowej 
ki gorącej . niedojrzałej ide- i wśród ich szczerych stron­
ologicznie, zdradzonej . Pow- ni·ków ludzi, k tórzy by lra­
stańcom wystarczyło zapału fnie ocenili machinacje obozu 
i energii, by orężnie wyrazić magnacko-obszarniczego? 
protest przeciwko uciskowi W trakcie powstania u­
narodowemu, by w zarodku ~t.altował się Klub Towa­
sparaliWwać kontrrewolucyj- rzystwa Patriotycznego z Le­
ną int.erwencję przeciwko eu- lewelem i Mochnackim na 
ropejskim ruchom li.bera\- czele, w trakcie powstania 
nym i demo.kra tycznym, by gen. Prądzyński słusZ'nie oce­
porwać za sobą lud Wa.rsza- nial rolę dyktatora Chlopic­
wy; zabrakło im jednak pro- kiego, tego „oficier de for­
graanu społecznego i politycz- tune" - kondotiera bona­
nego, planu dalszej walki. Z pa.rtystowsk.iego. W trakcie 
niewiary we własne siły, nie- powstania - w czasie mani­
pomni nauk nocy listopado- festacji ku czci dekabrystów 
wej, szukali kierownictwa padło po raz pierwszy hasło, 
tam, gdzie mialeźć mogli tylko którym chlubi się historia 
zdradę. W kieroWil1ictwie Polski, hasl:o wśród ówcze­
swym chcieli mieć utytuło- S!l'lej magnaterii i później­
wa.nych dygnita·rzy: szych jej spadkobierców by-

Istotnie, władzę ujęli mo- najmniej nie popularne: ,.Za 
żni już 30 listopada. Działał- naszą i waszą wolność". Pod 
ność swą Rada Administra- koniec powstan ia, gdy coraz 
cyjna roopoczęła od w-ez.wa- Jawniejsza, bijąca · w oczy 
nia: „Polacy„. wróćcie do po- stawaila się już zdrada, doszło 
rządku i spoikojności, a ws.t.el i do zabui.-zeń ulicznych, wie­
kie uniesieni.a niech przemi- szani.a spr2'Jedawczyków. Lecz 
ną z nocą. która je pokrywa- wszystkie te czyny były ży­
ła''. Jednocześnie podjęto wiołowe, prądy niedos-tatecz­
pertraktacje z Konstantym. i nie jeszcre skrystalizowa•ne. 
Moskwą. Tak rozpoczęła się Opozycja demokratyczna nie 
trag iczna d['oga spychal!lia byla skonsolidowana, nie u­
walki narodowo-wyzwoleń- chwyciła głównego ogniwa, 
crzej na tory konfliktu kon- które decydowało o zwycię­
.stytucyjnego z caratem, ikon- stwie. Nie dootrzegala głów­
flilctu, którego treść stainowić nej przeszkody na drodze do 
miała wyłącznie obronę kon- zwycięstwa w rządach ary­
styiucji z 1815 roku i tairg o s1okracji. Bafa się :zirazić 
odzysk.amie władzy politycrz:- szlachtę, nie potrafiła zdecy-

dowanie 
kwestii 
kształcić 
ludową. 

postawić centralnej 
chłopskiej, prze-

powstania w wojnę 

Chłopi zrazu gromadnie na 
pływali do szeregów powsta1i 
czych. oni to zwyciężali pod 
Stoczkiem, Grochowem. Iga­
niami. Rozumieli powstanie 
nie tylko jako wa1kę o wy­
zwolen ie n a rodowe, ale też 
jaiko walkę pc·zeciwko ucis·ko 
wi feudalnemu, przeciwko 
pańszczyźnie. Lecz gdy prze­
konali się, źe daremne ich 
nadzieje, od•wrócili się od po­
wstania. 

Prawdą jest. źe Lelewel 
proponował nadać walczą­
cym chłopom ziemię z dóbr 
narodowych, źe Olry0h Sza­
niecki proponował uwłasz­
czenie chłopa. że w Sejmie 
wolał: „Milion rąk podnie­
siemy ku obronie tej ziemi, 
w której miliom wolnych u­
tworzymy jej właścicieli..." 
Rzecz jednak w tym, źe by­
ły to tylko propozycje. Wla­
dza magnacka zbojkotowała 
program reform. Słabość 7.aŚ, 
niejednol itość i brak konsek­
wencji lewicy powstańczej 
sprawiły, re i w tej kwestii 
ostatnie słowo należało do o­
bOIZU kontrrewolucji. 

Powstanie !które mi.ało 
wsrelkie szarnse poiwodzenia, 
upadło. Doś\>.'iadczenia jego 
staly się jednak wielką szko­
lą dla oh<Y4u polskiej demo­
kracji. Jasne się stalo dla 
prawdziwych patriotów, że 
nie będzie wolności narodo­
wej 'berL l\.liWl()Jnienia c hl op a 
z pań=yzny, że nierozer­
walne są więzy walk.i o wy-
21Wolenie narodowe z walką 
o wyzwolenie .społeczne. 

F. BOK. 
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Ludzie fabryki • • 
DICI z 

Wchodzila.ś, Czytelmiczk-0 do sklepu pasma..n.teryj­
nego z zamiarem kupienia nici. Dla niezai1Vteresowa­
nyc~ (mam ':a myśLi pleć męską, wyłączając natu­
ralnie krawcow) tego rodzaju zakupy wyclawa.ly się 
bŁaho-_stką. Dla k-obiet urastaly one do nie lada pro­
blem?w· Gdy zapytalaś bowiem o nici czarne, odpo­
wiedz brzmial.a: nie ma. Chciala.ś zacerować mężowi 
skarpety, ale nie mogłaś, bo bawelny wlaśnie po-
pielatej, nie było w sklepach. ' 
.. Tak wyglądala sytuacja „niciana" n.a rynku łódz­
kim przed trzema laty. A dzisiaj? 

- Mamy jeszcze trudności z zaopatrzeniem sk:e. 
pów w nici szlachetne jak mulina, jedwq;b, kordo­
n.ek .- informuje nas dyrektor Wojewódzkiego Przed 
sięb1orstwa Hurtu Galanteryjnego. Jednak w porów­
naniu z rokiem ubieglym dostarczyliśmy sklepom 
Łodzi i województwa o okoJ,o 4.000 kg tych nici więcej. 
Natomiast z nićmi bawełnianymi nie ma.my w tej chwili 
klopotu. W sklepach jest ich pod dostatkiem i to we 
wszystkich kolorach. 

Poprawę ~ za().pa.tl"zeniu sklepów w tak nieą;będ111y w 
gospodarstwie artykul, jakim są. właśnie nici, za.wdz'c­
c:~a.tuy m. in. pra.cownikom Zakła.dów Przemysłu Ba.weł­
nianego im. Hanki Sawickiej w Lo·dzi. 
Jesteśmy właśnie w „Niciarce", .. 
Uff, jak tu gwąco! Temperatura co najmnie.I ftrajów 

1><>dzwrotndk<1-wych. Ale Florentyna Walcza.k (na zdjęciu). 
Stefania Ada.me-tyk, Sabina Domke, Maria Popielska 
I inne pracownice „połyskarni" nie narzeka.Ją.. Zda.ją. .&0-
!>ie sprawę, :ie właśnie takiej tempera.tury wymas-aja, nki, 
zeby uzyskać gładkość i wytrzymałość. A gładkość i po­
łysk - to rzeczy ważne ... 

- Jeszc-.te dwa rrues1ące temu, właśnil" ten połysk spra­
wiał nam tyle kl<>potu - wspominają. majster Rmna.n 
Slovdński. kierownik d-zhlu KT Maria Krauze i Leoka­
dia Wicbllńska, instruJdor „p<>lyskarni" Tera.z majstro­
wie ! pracownicy działu KT dopilnowują prawidłowe"o 
suszenia nici i sp<>rzą.dz."1.nia odpo'"iedniego kro-chmalu. 
Rezultat? Nici błyszczą., że aż oczy bolą od patrzenia. 

Dwa pierwsze tygodnie listopada nie były suzęśliwe 
dla. pracowników przędzalni. Planów nie wykonywa.ii<> 
ze względu na zmianę a.sortymentu. Ale od 15 listopada 
poprawili> się tu znac-m.le. Józefa Nowak, Stefania ()pic. 
Maria Pnygońska (na zdjęciu) oraz inne p~ starają 
się jak n.aJszyhoiej wyrównać niedobory listopadowego 
planu. 

I im l całej zalodze pomaga w pracy fakt, z którego 

i 
dumni są. tu ws-eyscy. Oto ZPB im. Han.kl Sawiclk.iej od 
27 października br. pracują ju:i na poczet Pięciolatki. 
Tego sukcesu gratulujemy i my. 

Tekst: H. Modro 
Zdjęcia: I.li Olejnicuk 
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1 bardz~ej • • zycJOWo Od 1 stvcznia 

Istotne zmiany w hand u 
Spośród szeregu przyczyn, 

które składają się na to, że 
nasz hamdel detaliczny .nie 
wypeln,ia swych zadań we 
właściwy sposób, nie trud1110 
jest wyockębnić jedną z. naj­
ważniejszych wad, a miano­
wicie - brak operatywno­
ści i brak szybkiej orientacji 
w zmieniajj\cyeh się potne­
baeh rynku. 

To pewnego rodzaju zbiu­
rok.raityzowanie pracy apara­
tu handlowego jest z. kolei 
wynikiem niewłaściwej orga­
nizacji jego władz central­
nych. I tak np. łódzkie za­
rządy MHD, MHM i ŁZG, 
podlegają centralnym zarzą­
dom w Warszawie. Central­
ne zarządy plrunują rozdział 
towairów na poszozególne mia 
sta i województwa, ustalają 
ich plany obrotów itp. opie­
rając się przede wszystk:m 
na ilości sklepów i punktów 
sorzedaży w danym terenie, 
ale za to najczęściei nie u­
'"ględniając specyfiki tere­
nu. 

Z drugiej strony wydziały 
handlu rad narodowych, od­
powiedzialne za właściwe 
zaopatrzenie, usiłują te pla­
ny korygować i uzupełniać. 
Sta<l ci~ "l'łe zmiany w pla­
nach, które nie zawsz11 uda­
;!\ -;Il na czas wprowadzić w 
życie. 

DWA TORY - DWIE 
WERSJE 

Ta dwutorowo6ć, podpn­
rządkowanie handlu det.alicz 

nego swoim centralnym wła­
dv;i.m w Warszawie, a z dru­
giej strony - właściwym ra­
dom. nał·odowym, powodowa­
ła też często, że te same u­
chwały i zarządrenia Mini­
stersbwa Handlu Wewnętrz­
nego, docierały często do dy­
rekcji handlowych w dwóch 
różnych wersjach. Zdarz:ało 
się bowi.em nierzadko, że oen 
tralne zarzącly inaczej inter­
pretowały zalecenia Minister 
stwa, niż wydzialy hall'ldlu. 
Już tylko te dwa przykla­

dy wskazują dostatec'Mlje ja­
sno jak wielkie znaczenie ma 
ostatnia 
UCHWAŁA RADY MINI­
STRÓW W SPRAWIE OR­
GANIZAC.H I ZAKRESU 
DZIAŁANIA ORGANOW 

PREZYDIÓW RAD NARO­
DOWYCH W J)ZTEDZINIE 

HANDLU 
Uchwała t.a przewiduje, że 

z dniem 1 stvcznia 1956 roku 
wszystkie jednostki MHD, 
MHM 1 Za.kl<idów Gn~trono­
micznych zostaną połączone 
z terenow}mi wydziałami 
handlu prezydiów rad naro­
d owYci'\ w wojewódzkie za­
rządy handlu. 

LIKWIDACJA 
CENTRALNVr.H ZARZĄ­

DÓW 

I tak np. łódz:ki Zarz:>d 
Handlu, poza dotychcz.asc~wy 
mi kompetencjami wydziału 
h:incllu w 7.akres\e arlmini­
stracji państwowej. będzie 
również jedyną instytucją 

nadrzędną w stosunku do po­
sz.crególnyoh dyrekcji MHD, 
MHM i LZG. Zlikwidowane 
W6taJlą natomiast centralne 
z;a,rządy tych pr:z.ecisiębiorstw 
w Warszawie. 

nam już dawal tylu powo­
dów do narzekań co w chwi 
li obecnej. 

(les) 

Z~rolniona w.skutek likwi- Od 1 do 10 grudn"1a daCJl tych centralnych za-
rządów poważna ilość eta-
tów, pozwoli roobudować DOI' 
dział planowania w zarzą- " 
dach handlu. Utworzy się • , • 
także specjaln~ pion ~sięgo- przec1wnruzl1cze" 
wYCh-rewidentów, ktory u- 6 
możliwi operatywną kontrolę 
działalności poszczególnych 
pr:z.edsiębiors tw handlowych. 
Na miejsce dotychczasowych 
zarządów MHD i MHM po­
wstaną za.rządy artykułów 
spożywczych i artykułów 
przemysłowych, które z ko­
lei zostaną rozbite na działy 
branżowe. 

STRUKTURA 
PODPORZĄDKOWANA 

ŻYCIU 

Wszystkie te zmiany wska­
zują, że struktura handlu de 
taliC2lnego zostanie poważnie 
uproszczona i bardziej przy­
stosowana do konkretnych 
warunków, potrzeb swoje·zo 
terenu i potrwb życia. Mo­
żliwe będzie dzięki temu ści­
ślejsze powiązanie handlu de 
talicznego z terenowym prze 
mysłcm państwowym i spół­
dzielczym. 

Możemy więc oczekiwać, 
że w przyszłym roku nasz 
handel detaliczny nie będzie 

Od 1 do 10 grudnia tTwać 
będą „Dni przeciwgi.11żlicze". 
W okresie tym aktyw PCK i 
służby zdrowi.a przeprowadzi 
wzmożoną a.keję, uświadamia­
jącą obywateli o zasadach 
społecznej walki z gruźlicą. 
Państwo n.as.ze łoży na zwal­

cza1nie gruźlicy miliony zło­
tych. Nie pomogą jednak ty­
siące łóżek s.aina.toryjnych i 
szip~talnyc.h, setki nowych po­
radni przeciwg.ruźHczycll, ki­
logramy streptomycyny, jeśli 
wszyscy nie naiuczą się stoso­
wai:. środków zapobiegających 
tej choroW.e. 

Pierws-zym waJ."1.lnkiem sku­
tecznego zapobiegania jest 
prwde wszystkim powszechne 
stosowanie szczepień przeciw­
gruźliczych. Ważne jest, a.by 
wczególnie każda matka doce­
niała maczenie tych su:.ze... 
pień i . żądał.a ich dla swego 
dziecka. Czystość osobista w 
m1e3s.cu pracy, w mieszka­
niach, przestrzeganie higieny 
na każdym miejscu - ma 
również istotne znaczenie dla 

Polki są przystoine i eleaanckie S;,t4.E:?~: „ · ~ kryoia choroby. A to możliwe 
chalem, opowiadali mi kole- będzie ~ .~świetl.aniu 
drzy którzy '\-VCZeśniej bvli w płuc przyna3mmeJ raz na rok. 
Pol~, że Polik.i są bWrozo W. walce z gruźlicą ilwniecz­
tFLY.s-toj111e i potrafią się u- na Jest czynna postawa całego 
bierać z dużym smalkiem, a l:q)Oł€1C7Jeństwa. i W ,.DnLadl. 
przy tym tanio. z tego, co tu prz~wgruźliczych" nalęźy to 
widzi.alem, mogę stwierdrz;ić, sobie przede wszystkim u­

stwierdza inż. Weaer z NRF 
„Express" rozmawia o modzie w Niemczech 

Nasz rozmówca, imż. Weber z Niemieckiej Republ.J.k.i 
Federalnej, przyjechał przed tygodniem do Polski jak.o 
pr:z.edstawiciel firmy „Bayer". 

że mieli rację, a chcia~bym świadomić. 
jes7JC7.e dodać, że jestem pe-
łen podziwu dJa tej elegan­
cji osfa.ęa.ne.i prostymi środ­
kami. Swiadczy to o dużym 
guście waszych pań. 

(k) 

Jego z.adalll!em wprawdzie jest przedstawienie pol­
skim inżynierom i technikom najnowszych z produko 
wanych przez firmę ,.Bayer" barwników i środków 
pomocniczych oraz. na3nmvocześniejszych spooob:)w 
aplikacji {tj. nakladam.ia i utrwalania) barwn~ków na 
włóknie, my jedna.k poot,anowiliśmy przeprowadzić z 
naszym gościem krótki wywi.ad na tematy najbardziej 
intere!!Ujące na~.,.~ Czytelniczki (i Czytelników). 

Poprosiliśmy go mianowicie, by powiedział nam kil­
ka slów na temat mody panującej obecnie w Niem­
czech zachodnich, bo niewątpliwie, jako kolorysta, inż. 
Weber doskonale orientuje s ię w najświeższych kapry­
sach i iądania<:h klientek przemysłu włókiennicz~o. 

Kupony tkanin 
czekaiq - Nas-ie panie narzeka.jl\, 

że polski przemysł włókien­

niczy pnMłu';tuJe za mało ła- na szczęśliwych 
dnych wmrow. Jakie jest pa 

na__ro~"c:1:k:je~~rów, krore klientów wystawy 

- Obecnie. nił zim~ - od­
powiada nam na pierwsze 
pytanie inż. Weber - naj­
bardziej modne są kolory pa­
stelowe w nie kontrasLuw­
cych i wycieniowanych zesta 
wieniach barw. Ale już na 
wiosnę i szczególnie na lato 
przyszłego roku lansowane 
będą mocne, kontrastowe ko­
lory na gładkich tkaninach. 
Jako strój wieczorowy nasze 
panie noszą obecnie na.jchQt­
nicj suknie z satyny z. wzo­
rami z miejscowo na.niesione 
go sztucznego runa. Materiał 
ten wygląda tak, jakby 
na satynę naszyto wzory z 
cienkiego. bardzo delikatne-· 
go aksamitu. Skoje balowe 
na karnawał - to przede 
wszystkim organdina i tiule, 
również z naniesionymi wzo 
rami. Wszelkiego rodzaju tka 
niny wytlacza111e wyszły już 
u nas z mody. 

Natomiast w modzie mę­
skiej zmiany następują ba.r­
dzo powoli. W tym roku u­
ka.zaly się koszule w poprze­
czne paski, ale trudno prze­
widzi€<", jak długo się to u­
trzyma. 

- A jakiego typu materia.­
ty są obecnie najchętniej no 
szone w Niemczech? 

- Dużo się przerabia włó­
kna syntetycznego, jak per­
lon i nylon, . szczególnie na 
pończochy, tkaniny bluzko­
we i sukienkowe. Bielizna 

damska z nylonu nie cieszy 
się już taką ipopulamośelą 
jak dawniej, gdyż okazała 
się niepraktyczna. Jedwab 
naturalny jest coraz ba,r<hjej 
wypierany przez jedwab szlu 
czny (octanowy), szczególnie 
w takich artykułach jak ki-a­
waty, szaliki itp. 

tu w Polsce widziałem bar- Na wystawie tkanin, która 
dzo mi się podobały. Oczy- odbywała się niedawno, zwie­
wiście, że W~s-te pa1!1ie mają dzający wypehtili przeszło 400 
rację żądając corarz; to no- ankiet wyrażając w ni.eh swe 
wych i ładniejszych W7nrÓW życzenia pod adresem Centrali 
- tak zresztą jest na całym Tekstylnej. 
świecie, że kobiety wciąż wy w losowaniu niektórzy au­
magają czegoś nowego. Nie- torzy ankiet otrzymali nagrody 
wątpliwie Jednak waszym w postaci kuponów. PO!llieważ 
tkaninom preydałaby się mo termin odbioru nagród kończy 
dcrni7,ac.ia procesu barwienia się w dniu 3 grudnia, należy 
I wy~o~c~nia. zgłosić się jak najszybciej na 
.w 1m1·~IU n.aszycl; ~z..vtel- ul. Wróblewskiego 3-5 do po­

mczek. d21<.'l_<uiemy mz. _We- koju nr 1 i sprawdzić c;zy nie 
berowi 1..a ciekawe uwagi. I jest się przypadkiem posiada-

- A co pan są(lzi o spo­
sobie ubierania się i o mo­
d.zie kobiecej w Polsce? Rozmowę przeprowadził czem s:z;częśliwego numeru 

- Zanim tu jeszcze przyje- (les). ankiety. 

Psia dola 
M am półtoraroczne-

go owczarka alza­
ckiego, z którym na 
ogół niewiele jest kło 
J>Qlów. Milv i grzeczny 
pies wywiazu.ie \le 
~rowo ze wszystkich 
swoich obowiazków. 

Ale ja ze swych zo­
bowią.zań wobec nil!ll'O 
wnviązuje się zna.~7-
nie gorzej - i t-0 nie ze 
złe.i woli. Po nroslu ni 
i:-dzie nie mogc do>rn<' 
końskie•w micsa i z l«• 
nieczrrnści wziąłem r.o 
na postną diele. \F)i 
hkdnv oies schudł, 1m 
smutniał - i nawet 
posunal sie do kra­
dzie-ży. 

Zastosowałem śro•lki 
wychowawcze. P1·ow.t­
dzę mojego ulubi'!,'ica 
na. spa.cer w kagańcu I 
na krótkie.i smyc2:v. 
Pies popadł w a.pacie. 
przestał ju:i nawet 
wyć, kiedy przechuJzi 
my koło zamkniętv<"h 
sklepów z koniną. Po 
domu snuje sie tylko 
cień dawnego, wesołe­
go 'PS&. z. Lasocki 

Jesteśmy pełni zro­
rumierua cla osiei nie­
doli. (2743-Rl 

Obiecanka 
cacanka ... 

Zespól BudO"\vnlctwa 
'Przemysłu Drobni' 

go, ul. Słowiańska 5-7. 
wykonuje.. od dłuższe­
go czasu centralne o­
grzewanie w mieszka­
ni.a,eh służbowych pra­
cowników Fa.br. K<ll'l­
metyków „Ewa". 

Instalatorzy uczynili 
na. cale tygodnie nasze 
mie.s'llka.nia niezdatne 
do u:iytku. Wynosiliś­
my gruz z rorzkutyeh 
ścla.n. przetrwaliśmy <>­
k-010 15 prób wódnych 
instalacji eentralnł'~O 
ogrzewania.. podczas 
których zost&ły potZ.ale 
wa.ne niwnice, stryc!ty 
i O<YLYWiśole nasze tnie 
szkania. 

W końcu, PO licz­
nych interwencjach na 
szej dyrekcji. instala­
e.;& została ukoń6'll011&. 

ale roo:kute ściany po­
zostały. D-z;iury w ścia 
nach łączą n.asz.e mie­
szkania ze strychami. 
ubikacjami i piwmca­
mi. 

Ok. 20 paździem1ka. 
na naszą posesje przv­
bvl dyrektor L. Z . Bud. 
Przem. dyr. Mospinek 
i wydal dyspozycje. 
aby 'llLikwidowaną d-ziu 
ry. 

Jak ootąd... skończy 
Io się na. obiel.nicy. 

Mieszkańcy domu 
p.-zy ul. Zachod.niej 73 

I n.am dyr. Mo.spinek 
obiecał. że ściany mie 
szkań pracowników Fa 
bryki. ..Ewa" zostaną 
w jak najkrótszym cza 
sie ooprowadzooe do 
porząc!k-.i. Crekamv ... 

(2719-Kl 

„Paląca'' 
sprawa 

W uspołecznion)·ch 
sklenach z a.rtv­

kulami elektrot~cbni­
cznymi pojawiły s'e 
komplety lampek cho­
inkowych. 

Komplety te ma.ją 
taką wla.Sciwość, iz 
palą się tylko, ~dy 
wszystkie lampki sa w 
porządku. Jeżeli «hoo 
jedna żaróweczka ul!'1l' 
nie uszkodzeniu - mo:i 
na cały komulet zawic 
sić z r:'iwnym nowo­
d-zeniem 7.a.n-~"~ t · r.a. 
drzewku - na strychu. 
w charakterze sznura 
do bielizny. 

O kupnie z~p."\So­
wych :iarówek rue ma 
eo marzyć i nikt nie u­
mie J>Oinform<>wać, C'ZY 
i kiedy będa,. 

K. Lewa.ndO'W!Ski 
Może Wydział Han­

dlu bedz:ie mial coś po 
cieszającego do pow'.e­
drenia w tej sprawie, 
która w okresie wzv­
gotowań choinkowvch 
jest doprawdy „oala­
ca". Tym bardziej. że 
elektryczne oświetle­
nie dl"2leWek wybifmie 
zmniejsza niebezoi.e­
czeń.stwo pzyi;arów. 

(2757-H) 



ADRESAT: MPRD I MPO 
T;, trzęsienie ziemi! Tonie­

my w błocie i glinie. Peino ma 
teriaiów budowlanych. Wra­
cając po pracy wieczorem, ro­
botnicy narażeni są na wypa­
dek. Podobnego niechLujstwa 
przy budowaniu nie spotykali 
śmy. Ludzie pracy m!'zczą obu 
wie. „Kto nam ZW'l"Óci straty?" 
- pytają nfo bez racji nasi 
czy teini cy , pi.szący o ulicach 
Buc::ka i Kołłątaja w Łodzi. 

A dalej czytamy: 
„Przedsi.ębiorstwo Oczyszcza 

nia Micis ia nie wywozi fekalii, 
a wpros t z beczek wypompo­
w u je na ulic ę. Na ulicy Kołłą­
taja wytworzyło się jezioro z 
feka l ii, które zatruwa ludzi i 
może spowodować chorobę". 

List jest twk wymowny, że 
nie tyle wymaga naszego kio­
mentarza, ile szybkiej inter­
weiicji zainteresowanych in-
stytucji. (lg) 

Ratunku, toniemy! 

- Raitun'ku, tomemy! -
wołają lokatorzy domu przy 
ul. Rewolucji 1905 r. pod 
nr 10 oraz ci wszyscy, którzy 
ma.ją do zarł.abwienia sprarwy 
w laboratorium wzol'CO'Wni 
przemysłu odzieżowe.go. 

rządzenia, by warunki sani­
tarrne w posesji przy ul. Re­
wolucji 1905 r. nr 10 natych­
miast poprawiono. 

(S) 

Od I ~l~eznia • 

Nowości w dziewiarstwie 
Bielizna ażurowa, dzianiny 

drukowane na wyrobv dziecinne 
Mimo W"m"OStu - "w Planie 

6-letnim - produkcj•i różne­
go rodziaju artykułów d2'ie­
w :1a.rskich, w sklepach brark 
było wyrobów dzianych dzie­
cięcych, b:eHżn.ianych z tzw. 
podbiciem, wyrobów folorwa­
nych (z jednej strony wło• 
chatych) oraz z dziianiin jer­
sey. 

Nic d2liwnego. Przemysł 
dzi-ew'.1a,rskj produkował te 
artykuły w niewielkich ilo- · 
śoiach. Podobnie trudno by­
ło - i jest nad.al - na•być 
dobre wełniane rękawiczki. 
reformy. oraz różnego rodza­
ju dzi,aną od:zi-eż w:erzchn i ą. 

By usprawnić za.<>patrze­
nie, w Planie 5-letnim prze-

widuje się stopniowy wzrost 
produkcji przemysłu dzie­
wiarskiego. W roku 1960 -
w ostatnim roku pięciolatki 
- fa.bryki dziewi&rskie będą 
produkować o 61 proc. dzia­
nin więcej - w porównaniu 
z 1955 r. 

Podobniie jak w przemyśle 
wełonJ.anym i bawełnianym, 

· fabryki dziewiairslde wstaną 
wyposażone w naj-baQ'dmej 
nowoczesne maszyny. Wy­
miiana ma•szyn pozwoli nie 
tylko zwiękS'Zyć produkcję 
cizi.am.iny, lecz przyczyni się 
również do wygoopodairowa­
ni.a po.mieszczeń n.a powięk­
szenie szwalń ocaz kirojowni. 

w większej n:iri: dotycihc7.all 
ilości, dl2li.andny żaJmrdowe 
oraz - po raz pierws.iy w 
Polsce - dzianiny drukowa­
ne na wyroby dziecięce i 
wodoodporne na kostiumy. 

Zwiększy się również pro­
dukcję bieli'Zil'ly damskiej i 
męskiej ze stylonu. Ważne 
jest również, że nowe ma­
szyny pozwolą u:rozmaic1c 
~loty produik.owarn.y:oh dma-
nin. 

(wii.) 

Sztuczną biżuterią 
można kupować 

i w niedŻiele 

JEDZIE TRAMWAJ 
Z DALEKA 

Do redClkcji przysze<U list 
od „zbolałych pasażerów", któ 
rzy jeżdżą tramwajem 46 z 
z Ozor·kowa do Łodzi. 

Porządki na tej posesji są 
fataJne. Ciągle za.tykanie się 
kanałów, brudy na podwórzu. 
nieczynne ubikacje stają się 
dokuczliwe zwłaszcza teraz, 
gdy nade.szły słoty jesienne. 

„Express" tylko w kioskach „Ruchu" 

I tark: ZIPDz im. Emii.iJi Pla 
ter otrzymają mas:zy,ny tzw. 
interloki, które będą trzy­
krotnie · wyd.ajn.iejsze od do­
tychczas posi.ad101rny-ch - ma­
szyn oczkarkowych. . Nowe 
maszyny różnego rodzaju o­
trzymają również ZPDz im. 
Glażewskiego, Gdańskie 
ZPDz, ZPDz im. Duracza, o­
raz zakłady produkujące try 
kotaże. Całkowicie zostaną 
wyposażone w nowoczesne 
maszyny Sieradzk!e ZPDz -
obiekt inwestycyjny Planu 
6-letniego. 

Naszym czytelniczkom moźe­
my zakomunikować milą wiado­
mość, że specjalny sklep ze 
&-ztuc:mą biżuterią przy ul. Piotr 
kowsk.iej 81 będzie czynny rów­
nież w każdą· · niedzielę, miano­
wicie od godziny 10 do 17. 

Jak nas informuje dy:rekeja 
MHD, w tej chwili ukazaly się 
~ sprz,edaży piękne klamry, wy 
sadzane kamieniami i ozdobne 
guzicz..lti (nowość!) oo wieczoro­
wych i balowych sukien, pooad­
to niewielka ilość klLpsów, na­
szyjników i bransolet iI~portowa 
nych z CZ€Cho.s.lowacji i NRD. 

Jak wchodti się na to 
podwórko, niech najlepiej 
świadczy zam.ieszczone powy 
żej zdjęcie. Ta ekwilibrysty­
ka skoków przez kamienie 
joest mme zaibawna dla ma­
łych chropacZJków, ale dla 
starszych może skończyć się 
tragiczn.ie. 

Brak dootate<:znej ilości pra­
sy, jaki coraz bardziej daje się 
odczuwać, spowodowany je-•t 
m. in. poważnym wzroswm 
czytelnictwa. Ustalone wiei.ko­
ści nakla.dów BZff<'gu wydaw ­
nictw:, w tej liczb:e i nasz.e;:0 
pisma, nk odpowiadają po­
traebom czytelniczym. Zwięk­
szenie zas nakładów, wobec 
istniejących trudności w prze­
myśle papiern.lczym, jest je.sz­
cze niemożliwe. 

tę nas zego pis.ma w roku 19So. 

Na trasie tej k:ursują tram­
waje „chorzowskie", w któ­
rych wiatr hula sobie swobod 
nie (drzwi się nie zamykaja). · 

Ale to jes.zJcze nic. Gorzej: je 
śLi lvtoś z ozorkowian zechce 
zostać w Łodzi na sztuce tea­
trainej; która kończy się kil­
ka 1:1-inut po 22. Rad nie rad, 
musi wtedy błąkać się po mie 
ście do godz. 1 w nocy (o tej 
godzinie odchodzi nocny tram 
waj), bowiem w ża-Onym 'WY­
pa,dku nie zdąży na ootatmi 
tra_m_waj do Ozorkowa, lotór11 
odJezdża o godz. 22,10. 

KOIIlli:tet 'Domo\Vy zwrócił 
się z prośbą o pomoc do 
DRN-Stmrom!iejska, na razie 
bez skutku. Sądzimy jednak. 
że Dzielnicowa Rada Naro­
dowa wyda odpowiednie za-

Dla rozwiązania powstałyd1 
stąd trudności stało się korn·~­
czne · wprowadzenie pewny<.:n 
zmian w zasadach rozprowa­
dzam.ia prasy. Zmiany te doty­
czą m. in. naszego pisma i obo 
wiązywać będą tylko w tych 
miasta.eh, w których znajduJą 
się odd:t,ialy lub delegatury 
„Ruchu". 

Przerzuce.."'1.ie tej ilosci eg.t.em 
plarzy na.sz.ego µ;sma, która <l•) 
tychczas pr:z,eznaczona byla na 
prenumeratę, do sprzedaży .c'o 
skowej - tunożiiwi powięk.s i:.e­
nie przydziałów dla kiosków 
„Ruchu". Da to w kon.sekW(':J­
cji mc<i.ność SZBrok1e; rz.e:ozy 
czytielników zaopatrywania s: ę 
w naeze pismo w godzina:h 
wcześn i>ejszych (natychmiast r ·o 
je go ukazaniu sie w sp.t7xda­
ży). 

Tak wyposażone fabryki 
dziewiarskie będą mogły 
zwiększyć wybór produko­
wanych wyrobów. Dziewi.a-r­
ki szydełkujące sprowadzone 
z Anglii pozwolą uruchomić 
m. in. produkcję cienkich 
d"Zlianin wełnianych , interlo­
ki - produkcję bielrzny bez 
szwów bocznych. 

Spotkanie 
z Czesławem 
Centkiewiczem Przypominamy, że ki°'-'-Ki 

Jeś-1,i MPK przesunie o pół 
godziny później odjazd olńat­
niego trwmt00ju do OzMkowa 
- zys-ka głęboką wdzięazn.ość 
OZ<YT kowiam. 

Uwaga, wędkarze 
0startnia, pożegnalna wyciecz­

ka czilonków Koła Wędkarskiego 
w sewinie 1955 r. odbędzie się 
4.XII., ewentualnie 11.Xll. w 
z.ależnóśei od pogody do miejsco 
wości Siedllątk&w. Wyjaarl o 4 
rano z Pl. N.i.epodlegloścl i Pl. 
Wolno6ci. 

,,Ruchu'' mogą rezerv.ro\v-ać ~a­
s.ze pismo dla swoich stałych 
odbiorców. Ilo§ć egzemplarzy 
rezerwowamych na indywidual 
ne zamówienia nie może prze­
kroczyć połowy przydziału ('­
trzymanego przez kio.ski „Ru­
chu„. 

ZPDz im. Duracza będą 
mogły produkować dzianiny 
z podbidem a ZPDz im. Gła­
żewskiego na szybkobież­
nych m:a.1S'Zynach osrnowo­
wych, będą mogły produko­
wać bieHznę ażurową. 

Dnia 2 grudnia br. przybę­
dzie do Łodzi many podróżnik 
i autor wielu poczytnych ksią­
żek Czesław Centkiewicz. 

Spotkanie z czytelnikami 
odbędzie się w piątek, 2 gru- " 
dnia br. o godz. 19 w Woje­
wócizl_!:im Domu Kultury Związ 
ków Zawodowych przy ul. 
Traugutta 18. 

(nr 2779) 
(Kr.) 

Poczynając od d'!lia 1 stycz­
nia 1956 roku pismo nasze bi.;­
dz:ie można nabywać wyłącz;n.Je 
w kioo:ka.ch „Ruchu". Placówki 
pocztowe nie przyjmują już <>­
beanie przedpłat na prenumera 

W miejscowościach. w ~t.ó­
rych nie ma oddziałów lub de­
legatur „Ruchu" czytelnicy na­
sz.ego pjsm.a mogą je nadal za­
mawiać pr7JeZ pocztę lub na­
bywać w kiookach. 

Pozą tym przemysł d7Jie­
wiiairski będzie produkował, 

,Jlf PRACOWNICY POSZUKIWANI Ili TELEGRAM! TELEGRAM! 

Dziś tj. 30 ootopada br. od godz. 20.GO TRADYCYJNE Inżyniera na stainowisko kli~ d~ilału l<J1kal nocny .. MARIENSZTAT", ul. Za-.~ 
doświadcm:lnego i 1aboral;oryjnegn, inż. kon- ohodnia 87, tel. 173-42 oraz ~uracia 
struktora i inż. technologa ze 2ll'la>jornością „ARTYSTYCZNA"! ul. Piotrkowska i9, A N OR ZE J KI·' 
konstrukcj•i pojiarzdów mechaarioznycti, mi- tel. 233-77 ~Ją Jo- · 
słnów na szlifierki i tokarnie rewolw. oraz W bogatej części artystycznej wystąp:ią 
mistrzów na oddział na.praw i montażu wo- V\' loka,JJ.u „MarienS7lfa.t" o godrz.. 23.00 

• trti-'- e ZOF'IA JAMRY zow - z,a u.idą natychmiast Zakłady Moto- e BOGUMIŁ KŁODK:OWSXI 

111111111 
ryzacyjne w Gł~wnie k !Łodzi. Reflektuje się e WALDEMAR SYNDER (akom""'niament) 
tylko na pra(l()IWI}ików samodrzJiiel:nych o wy- "'"'"' 
soki.cli kw.a:liifitk.ocj.ach z Wtieloletnią praktyką. I w restauracji „ArlystyC'Lllej" o godz. 
Now-~'J.ęci mogą ~ać nowoczesne 22.00 znany humorysta scen łódrzikich 

-lt"'~J 'VVL~J•u Bogumił Kłodkowski przy akO!llpani.a-
mi0S?JkanLa rodziinne, a k.aiwalerawie zakwa- mencie orkiestry. - Mile i beztroskie 
teroWlalniie w hotelu robotniczym. B.biższ.e in- • spęd.ren.ie wieczoru zapewnia.ją 
formacje n.a miejscu w d?Ji.laae kad!r. 2647-K ----,---------------~Ki:;:·~e:;,;ro;o.wnt;;:;;o:~·c;:.iY~Z;:;a.kł::;::ad~óm;w;.._·_ 

PIELUSZKI z .płótna podw6j-
n 1e gumowanego '/ 

MIEJSKIEGO -
Ł 0 D ź, ul. PIOTRKOWSKA 55, 

zawiadamia, że 

ZJEDNOCZENIE BUDOWNICTW~ 

od dnia 28 L I S T O P A D A br. praktyczne i tanie Cena det. zł 5.67. 
Do nabycia w aptekach, punktach aptecznych, dro­

geriach i sklepach ,,Samopomoc Chłopska" ' 

CENTRALA teletoniezna Zjednoczenia 
~~""'"""' 

posiadać będzie nr 291-40 
Dla udogoonienia zakupu mieszkańcom 
Łodzi artykułów pierwS?:ej potn;eby w go­

dzinach wieczornych 
DYREKCJA MHD ART. SPOZ. 

ŁÓDŹ-PÓŁNOC 
powiadamia, że w dniu 

30 LISTOPADA 55 r (ŚRODA) 
wszystkie sklepy 
iednozmianowe 

branży spożywczej 

i cukierniczej 

c-iynne 
będą do godziny 21!.! 

Niżej po<lane sklepy dwuzmianowe otwarr­
te są do godziny 22 bez przerwy obiadowej: 

sklep nr 4 ul. Nowotki 91 

" 5 " Nowomiejska 10 
7 " Obr. Stalingradu 24 

„ 9 " Limanowskiego 107 
„ 14 

" 
Rybna 14 

„ 15 
" Złotno 41 

„ „ 16 „ Plac Kościelny 6 
,, 

" 17 ., Wojska Polskiego 24 
„ 19 „ Gdańska 7 

" 32 " Obr. Stalingradu 7 „ 
" 33 „ Zachodnia 28 

" " 39 .. Zgierska 38 

" 42 
" 

Zbocze 17 
48 ., Bojowników Getta 17 
58 Wojska Polskiego 58 

W sklepach tych można zaopatrywać się 
w szerok i asortyment artykułów spożyw­
czych · i cukiern iczych jak: różne gat. mą­
ki, kasze, przetwory owocowo - warzyw-

nicze, miód, wyroby cukiernicze itd • . 

• 

I Ogłoszenia drobne I Oszczędzaj energię elektryczną! 
ł zsua1 I - . 

I UNIEW AżNIAM skra­
dzioną pieczątkę o 
brzmieniu „Planeta lza-
"bella 1-elGM-z" 
------- -----
WĄLENTEK Aleksaa«­
dra zam. Obr. Wes.ter-

DYREKCJA ŁÓDZKICH ZAKŁADOW 
GASTRONOMICZNYCH - WSCHÓD 

zaprasza na 

TRAOYCY JNE „ANDRZEJKI" 
do restauracji: 

„ S A V O Y " ul. Traugutta 6 
pla.tte 26 Z!(Ubila leg1t. " T I V o L I „ ul. Tuwima 1 
mkolną nr 41 „ H A L K A " ul. Moniuszki 1 

„ D E L F I N" ul. Narutowicza. 3 
OLAS Marek Lódź, Mori p t k od 20 OO t DELFIN" ocząe g z. , , w res. „ wowa 4 zgubił leg1t. 
s2lko1ną nr 112 ._ _________ g_od_z_._1_9 •• o_o_. ______ ~-~ 

UWAGA! lJW AGA! 

PODARUNKI NOWOROCZNE 
I dla klientów Dyrekcji I 

M.H.D. Włókno 

:i 
' '-• 

Dyrekcja MHD Włókno przeznacza dla 
swoich klientów w miesiącu grudniu 
1955 r. dużą ilość podarunków nowo­
rocznych. Szczegóły w afiszach i podle­
głych sklepach. 

' 

Bronisławie SoOO­
cińslci.ej - nauczy­
cielce III Szkoły TPD 
w Lodzi. z Powodu 
zgonu ~ej _ · 

MATKI I 
wyrazy głęboki.ego I współczucia sklada.ią· 

DYREKCJA. ZOZ 
i KOMITET 
RODZICIELSKI 

I Zofili MaJolep.s?.t:j 
- nauczycielce nr 
Szkol.y TPD w Lodzi 
z powodu zgonu Jej 

MATKI 
wyra.cy głębork.iegQ I 
współczucia s...ldadają 

DYREKCJA. ZOZ 
i KOMITET 
RODZICIELSKI 

CHMIELEWSKI Wa­
cław, Radziecka 34 zgu­
bił kwi~ . 1514 sklepu ko 
misow_egl?_ _ _819 ____ _ 

ZGUBIONO pieczątkę o 
treści .,Warsztat Ręirn-

I W pierwszą: bolesn~ rooznicę śmierci I 
na.szeg? jedynego i najukochańszego 
syna ś. t P. 

KONRADA-STEFANA 
ROŻYCKIEG.O 

inż. 

który zmarł · w Londynie, oobędzie się 
dnia 1. xn. 1955 r. o godz. 8,30 msza 
żałobna za spokój Jego du&zy w koście­
le św. Krzyża w Ł-Odzi, na którą za­
praszają kolegów i znajomych pogrą­
żeni w głębokim żalu 

RODZICE 

W dniu 28. XI. 1955 r. zmarła opa­
trzona Sw. Sakramentami nasza naj­
ukochańsza matka i babcia 

ś. t P. 

ANNA MICHALSKA 
przeżywszy lat 81. 

Wyprowadzenie zwłok na StarY 
Cmentarz rzymsko - katolicki przy ul. 
Ogrodowej nastąpi w dniu 1. XII. 1955 
roku o godz. 14 z domu żałoby przy 
ul. Kopernika 19, o czym zawiadamia 
krewnych i przyjaciół pogrążona w ża­
łobie 

RODZINA 

z~~~=Chel~~i~l. ~.:'.fisTALINA nr 67, TEL.,ZIELONA nr ·9, TEL. 
nikowa 2 (68'.a2 G) 102-35: pelisy dam.skie 267-27: fortepian krótlti 

1.650-2.000. buty z cho- wiedeński K. Pokorny 

I KOMISY I lewami mesikie nr 9 1.400 10.600. komp1et pul;>i­
narzuta na ta.pczain wel tów do nut (z oświetle-

1 
PIOTRKOWSKA nr' IOa. niana 1.000. kupon mate niem) szt. 5 2.500. U:-S­
TEL. 142-20: futro dam- riału wcln. granatowego ma mag.netofon~wa t>OO 
skie (szopy) 3.000, kurt- tenis WOO/n 1.500. pla.sz·~IZ m - 300, perkusja 1.400, 
ka futrzana lutry 2.590. męski 100% kolnierz ka- wzmacniacz do ma~eto 
kożuszki dziecięce 1.000 rakulowy 1.500 (24::>3) fonu 1.100 (2475) 
-1.300. kołnierz popieli- ' 
~ 22~ggo pelis.a, ~5~~ -Ł•Z•G--·W-S•C·H-ó•D•!----Ł·Z·G---W-S,.C•H-ó•D~! 

ZACHODNIA BL. U, 
TEL. 299-52: futra dam­
skie - łapki karakuło­
we, popielice i nutriety 
do 15.000, pelisy dam..slde 
1.100-3.500, ma.s.zy,ny do 
szycia gab:itnetowe Si.'1~e 
ra i in;1e 2.800-4.300. 
kożuchy mę.skie i dzie­
cięce 800-1.900, harm'>· 
nie w dużym wyborze 
od 2.000 (2H6) • 

otwiera 

PIERWSZĄ w ILODZI 
RESTAURACJĘ :Ł:s~~::~ 

.r~'UU~nA-MY1UW~KA„ 
t. ó D Ź, ul. N AR UT O W I CZ A nr 5. 

PIOTRKOWSKA m.: 292. Od dnia 30 LISTOPADA 
TEL. 233-68: kupony ma · ł k · terialów wełniamych [lOO wydaje tanie i smaczne p os 1 i wg cen 
-3.100. aparaty fotogr.i- stałych 
ficzne 400-2.200. kol.nie- zupy po zł 2.-
rze futrzane 500-1.&lYJ. zaką.Ski po zł 1.- - 2,50 
konie na bi.egt\lllach s~o dania drugie po zł 3,50 - 4,50 - 6.'4>. 
-1.000. ~(~24~49~)~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
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Letnie mistrzostw':l ··• 

basenie SPORT ~i :Z:•) ~l i na zimowym 
Pięciodniowe . 
zmagania 
pływaków 
'" vi1lkowo liczne slarly pływa 

ków w miJ!J onv m sezonie lel­
nlm, klika meczów międzypaństwo 
wych oraz II Igr zy ska sprawiły, że 

nie znalezio-
\ ~ , ~o terminów 

• _\ I ' na przeprowa. 
dzenle mi­
strzos tw Pol­

~-- ski. A te prze 
~~ cież muszą się 

odbyć każde­
qo roku, zapadła więc w końcu 
uchwała, którel sens sprowa dza sit: 
do zasady": lepiej' późno niż n igdy. 
I tak doszło do zorgani1.0wania 
letnich mistrzostw w ••• grudniu 1 w 
bali krytej. 

TABU DALEKIE OD IDEAŁU 

Ostatecznie decyzję tę trudno 
uznać .iako niecelową, bo pływacy 
na _ogol nie znajdują się ani w lep 
sre1, ani w qorszej formie nlż w 
sezonie letnim. Chcemy tvlko prz.y 
pomnieć, że fednolitv kalendarz 
sportowy, któremu przypisuje się 

co roku znaczenie nieomal tabu, 
w zaS<1dzle mało jest pnestnega­
nY, a w każdvm razie daleki od 
Ideału. 

Drugą wymagającą omówienia 
sprawą fest proqram samych ml· 
strzostw. Otóż tvm razem wpro­
wadzono nowe konkurencje, Jak 
50 m dow. mężczy2n ora:z 800 m 
dow. koolet, a nadto rozdzielono 
stvl motylkowy od „dełflna" do­
PUS7.czaląc doń równiet zawodnicz­
ki II klasy. Zmiany te pod-y'.ktowa· 
ne !>ODO zostały troską o spopula­
ryzowanie tvch dystansów wśród 
szerokieąo qrona plvwaków. W e­
lekcie fednak m1strzostwa urosłv 
do rozmiarów tasiemca I trwać bę-

Orl lat 4 wzwyż .•• 

Liczne kursy 
narciarskie 
organizuje PTT-K 

dą od 1 do 5 !!rudnia. Sądzimy, że 
5 dni Io jednak za dużo, nawet fe· 
śli w perspektywie mamv Olimpia· 
de w Melbourne. Zresztą już dziś 
ole trudno przewidtieć, że · tylko 
kilku pływaków zdobędzie paszpor­
tv do Australii, a w dodatku ze 
skromnej liczby tych szczęśliwców 
nie wszystkich ufrzvmv w nadcho­
dzących mtstrrostwach. 

BEZ „GRANDIEGO" 

Tak np. Greml-skl wyjechał ze 
swvm trenerem do Budapesztu na 
mlęd-zynarodowe mistrzostwa Wę­
qler, qdzlie spotka się z pokona· 
nyml już przez alebie Csordasem 
I Zaborskvm oraz rewelacyjnym 
Włochem Romanlm. Z tl!!fo wyja2-
du pożytek jest nf.ewątpliwy, bo 
Gremlowski.emu doprawdy brak 
startu w silnej obsadzie. I tu jed· 
nak nasze władze plywadcle nie 
wybrzały zbvtnief dalekowzroczno­
ści, skoro „Ghandi" OJ)uszc:za naj­
watniejsz" imprezę krajową, w któ 
ref udział powinien stanowić punkt 
ambicji katdego zawodnika. Do 
Gremlowskiego oczywiście preten­
sll nie mamy, do o:manłzatorów 
mistrzostw Weąłer ra zaproszenie 
uaszeqo pływaka - tet nie. I na· 
wet nlesposób poddać krytyce de­
cvzje wvslaula Polaka do Buda­
pesztn. Chodzi tylko - Jak jut 
wspomnieliśmy - o wlęcef tzw. 
planowania dłn!Jofaloweqo, czym 
kierownictwo polskleqo pływactwa 
lak dotąd nie irrreszv. 

PETRUSEWICZ WRACA 

Dla Pllblk:znoścl warszawskiej 
Narciarstwo je9t pi~ym częściowa rekompensata r.a absen-

słownictwie sportowym określenia: 

„po sukcesv" I „po naukę", z tym, 
że mowa o sukceS<1ch nie ołśnle· 

wających. Natomiast nauka będzie 
niewątpliwie dla wszystkich cenna. 

SKŁAD 

Po tzw. sukcesy w postaci fina­
lowvch miejsc jadą nasze „stare• 
asy": Boniecki, Nlkodemski i Ma­
linowska, po naukę zaś wszyE-Cy 
J>OZOstali. Ale roz!franiczenie to nie 
nosi bvnajmnlej cech Idealnej pre-
cyzji, qdyż nie odmawiamy punk­

reprezentacji 

towanych miejsc np. Kicińskiemu 

czy Dębowskiej. Najtrafniej ocenU 
chyba obecna svtuację łódzkiej czo 
łówkl jeden z dzlalaczv sekcji pły· Polski wacklei tKKF za.pytanv o szanse 
naszej ekipy: „z całą pewnością 
nie l>owlórzvmy osląqnieć z lal~ 
1947-48, ale z drugief strony kadra C 
nasza jest o wkle silniejsza niż w na mecz bokserski 

z Finlandią 
ostatnich trzech latach. ~ 

NA PEWNO BĘDZIE LEPIEJ ~ 
W piąitek, 2 grudnia wylatuje 1 to jest największa dla nas po-

repreroontacja pięściarska Pol.ski clect>..ą , Bo niewątpliwie łódzkie 
do Helsim.ek, gdzie w niedzielę , nływactwo. r.hoć nie mnże się 

4 grudnia odbędzie się · między- leszcze J>OSzczycić sukcesami na 
państwowy mecz Polska - F h."1- mlar11 krajow• iest na oa!lepszej 
Iandia. drodze do orlnnwi<>nla tradycji z 

Reprez.entacja Polski wys.tąp' czasów Oobrowoh1: ieqo. Jerv. Ja-
. • wor>kleqo l innvch. Kto cqlądal 

W. następującym składzie: . _Ku.- ostatnio za wody kontrolne, kto wi­

ki.er, Stefainmk, Socrew:ru;kt , dzial na slupka-:h slartowvc-h dzie­
Niedźwiedzki, Drogosz, Walasek, siatki ulalento-wanvch 1a1>aleńców 

Pietrzykow.ski, P iór'kowsk.i, Grze w wicku nrzeważnie 14--16 lat, 
lak, Korolewicz. kto miał okazię wejrzeć w ich 

karty 1awodniC1.e. 1 których nie· 
Skład reprezentacji Finlaind:i zbicie wvnika, że każde zawody 

będzie następujący: Luukko- przynoszą wriąź nowe rekordy ży. 
nen, R. G€0nroo.s, Hamala'111en, ciowe - ten przvzna nam raci~. 

Rautianen, Be<;troem, Rapa ~U . Jeszcze rok.-; dwa w ll'.m t~mp1.e 

Jumtik:ka, B Geonroos Laasko pracy, a todz dorówna nalsilnleJ· 
Koski. Sędzi.\ neutralnym meczi.: szvm ośrodkom pływackim krafu. 

będzie Erilooen (Szwecja). KAROL TRUJAN 

Uchwala 
sportem. Ale by móc w pełni efę Gremlowskieqo będzie zezwo­
zazn.ać uroku tej dyscypliny lenie na start w misłrzostwach Pol • 
sportu i wyciągnąć maksimum ski niedawno przvwrócone!JO do I 
k ' · dla zdr · rraw Petru~ewlcza. Podobno przez 
·orzysci . owia, np. z wy- cały czas dyskwallflkacfl Petruse-

Prezydium GKKF 
c iecz.ek narciarskich , czy wrza- wicz solidn ie trenował. W !akie! 

Prezydium Sekcji Piłki Nożnej GKKF 
w sprawie zajść 

na stadionie Włókniarza w lodzi 
sów nareiarskich . trzeba mieć fonn le znafduJe się obecnle1 Czv 
pewruą przygot,a.wa.nie t€QJ"etyc z z<iola na powrót zaqrazlł: rekordi>Ul 
ne. I wlaśn:.e pod tym kątem, ~wi<1 ta na 100 I 200 m klas.1 C1T 
pod kąt"'m ko:-z.yś<"i i w ygooy wrencl" odbierze rekord Japo6cry 

łódzkich a<l·?;>t.ów narC'lar.stwa kowi Furukawle - oto p-ytanla, (DokońOZ!elli.e re str. 1) li) N:iniiejszą uohwtię omówić 

o;xacowala t>-wój p lan pracy na które ZPChcemv otrzvmat odłlo· nie zabesl;pieczyła w ...,.__,...,,_ we wszystlmch lroołach spol1x>-
wiedź w czasle 5-dntowvch bojów ......,.,..."""" 

Ok".-ęgowa Kom'1;.ja Turyst yki na pływalni Pałacu KnJłllry. niEd ilo6ci służby porząd.lrowej, wych wśród aktywu p:lłkru:skie-

P TT·K w f..odz.i. nie Pl"ZJ'!'Miązywalia rui.J.eeyiiej wa- go PKKF i WKKF. JednOC2leŚ!lJite 

Plan ten Jest ba rdro sreroki A WIĘC Wti!SZCIE GDZIEl gi do spraiwy przygotowania ·zaleca się, Wl!leyStkim zaw<>dni-

i <>h-'.!j muje: per'SClalelu lekarskiego. k<l'lll, trenerom i działaC2lOUl p1l-

m Porady z 7..a.lcresu sprzętu Czy na pewno w Pałacu Kultu- Zalwody prmprowadmce i ro- karskim wzmóc pracę wycho-

n arciarskiego, ekw ipunku itp. , rvł Zadalamv to pvtanle, bowiem zegrane były zgodnie z obow:iązu wawczą w kolach sportowych o­

któr ych udziela się w każdy sekcja plywacka GKKl' I w tym jącymi ~a pojedyńcze ra:z: wśród tysiącznych rzesz 

p '. ą tek w godz. 16.30--17.30 w wypadku bile sle fakoov z myślami wypadki gr:y brutalnej względnie sympatyków piłki nożnej. ! 
lokalu PTT-K, ul. Piotrkowska rozpatrufąc kontr ~ zachowania się 

nr 70; ~ ~=:v~~ ~:: zaiwodn:ików 7l06tały p:raez loomi- PREZYDIUM GKKF . 

• kondycyjne µrzygotowa.- woczesna pływał· sję sportową SPN GKKF potrak- PREZYDIUM 

nie ooób pragnących uprawiać nJa w Pałaca ma ~w~~:;::e J~=~!?,- SEKcn PIL.KI NOŻNEJ GKKF' 
narciarstwo oraz brać udział w ___ bowiem fak:leł "" .....,._„ ..-~ ....... ...,„ .... 
wycieczkach gónskich. Przygo- drobne nchvbie- W wyn;ilai ~ Pr6zy-

zadania AZS , 

Odsłaniamy przyczyny niedociągnięć 
Plan odznak SPO wykona.ny w 

63,3 proc., co daje AZS VI m!ej­
sce na terenie Łodzi 57 proc. 
wykonania klas sporlowvch i za 
ledwie 43 proc. zaplanowa11.ej ilo-

Sylw ef ki naszych 
sportowców 

Leszek Słaby 
dobry działacz 

-
zawodnik 
Leszka Slabeqo poznałem na 

Ndrodowych w r . 1952. 
on wcale takt „slaby'' , 

1a.k by to wyni· 
4fol,~;S\/( kalo z jego na· 

zwiska. Zajął wte 
dy drugie miej­
sce i repPezento· 
wal Ł6dż na szc:zie 
blu centralnym. 
Dwa lata póżnie1 
s potkalismv się 
znów. Leszek był 
p rzewodniczącym 

ko la sporloweq o 
AZ.S przv PŁ. Je· 
qo zad a niem by-\ 
to tak uoki.e~owa~ 
pracą . by OZYWIC 

i.vcie sportowe 
na .ucze lni i„ . o­
s1,\Cfil dĆ d obre wv 
n :ki S;:>or tovrc Do 
Pr.awdv. nie wie· 
rzv lem. hv mu 
się to udało . Zna 
Iem qo bowiem 
ja,ko zawodnika, 
a nie jako dzia· 
lacza. Widziałem 
niechęć studen­
w AZS. Nie było 

tu ducha sportowego. Stu­
denci reprezentowali ba.rwy 
innych zrzeszeń . Dz.iś gratuluję 
Leszkowi pełnej oddania pracy 1 
wyników, k~óre były jej na&lęp­
stwem. Spol't na PoliJtechnice 
Łódzkiej wys:zedł już daleko po­
za ramy uczelni. Stał się częścią 
skradową łódzllciego życia spor· 
towego. 

- Od kiedy uprawiacie lekko. 
atletyk~? 

- Z lekkoat\efyltil zetlmilłMD 
słę pned plędoma latami w 
„Ud". 

- Co J~ w-.z:ą specjalnością 
t Jakie macie osiąqnięcis.1 

- T:renufę bleąl bedme. Lubię 
JlnełaJe. W łatach 1952, 1953 l 
1954 · rewezentowalem tódi w 
Bl-eifach Nuodowvch na szczeblu 
centralnym. W r. 1954 zająłem 

23 mielsce. 
- Ja.k. !lod-zide naukę, !!lpOrt 

I pracę w i:ai!'Zll'dxie kola? l 
- Sesję letnią zaliczyłem z 

wynikiem dobrym. Praca w za· 
rządzie kola w nb. roku akade­
mickim zafęła ml tvle czasu, te 
nie moqłem fuż regnlamie uczęsz 
cr.ać na treninąl. W tvm roku 
rozszerzyllśmv aktvw spońowv i 
znajduje Inż czas na trenłn!I. 

· G. 2. 

ści studentów w szeregach AZS 
- to doprawdy za mało - jak 
na nasze zrzeszenie. 

Warto dodać, że w ubleg!vm 
roku AZS planó.w kultury iizyci 
nej nie wvkonal. Swiaday Io 
nie o zJvm planowaniu, qdyż mo­
tliwoścl zrzeszenia są n lewspól­
mlernle większe od ilości plano­
wanych, ale o lekceważeniu pod 
slawowvch wvmo!fÓW sporto­
wych, jakimi są plany kultury 
flzvcznei przez działaczy f pra· 
cowników AZS. 

Bo czym wytłumaczą się czlon 
kowle zarządu koła AZS przy 
AM, klórzv zatwi.erdzlli zaled­
wie 55 odznak SPO na 210 pia· 
nowanych1 Normv sa zdobyte, 
ale nie ma ich klo zatwierdzić 
w ŁKKF. 

Podobnie wv11Iąda sytuacja na 
Uniwersytecie Łódzkim, gdzie 
zatwierdzono dopiero 22 odznaki, 
a pozostalo leszcze 224 do Peł· 
ncqo wykonania planu. 

Na szczęóci41 nie wo wszyst· 
kich uczelniach tak bywa. Do- ' 
brze pracował aktyw \\'SE, 
PWSP. częściowo Politechniki 
Łód1.ki e f, a wyniki w wykonanlo 
planów kultury li~vcznef mówi4 
same za si~b ie . Cboclażbv wyko 
nanie w 141 proc. zdobywania 
odzndk SPO I w 100 IHOC . re• 
krulacii do AZS przez ZK WSE 
świadcia o dobrej pracy lol. kol. 
Pls1rnrskieqo, Sembereckle11J2, Sta 
siaka I innvcb. 

Odręł>nil kartę stanowią klasy 
sportowe. 

Dlac teqo takie dyscypllnv :ak 
pływanie, piłka wodna, kolaT· 
stw-0, narciarstwo, piłka ręczna 

wvkonaly jut za.planowane kła· 
•Y, a pozostałe cłyscvplinv wło­
ka się w oironie 1 

Nie fest jeszcze za pozuo. 
Obecnie przv mniejszym natęże­
niu imprez należy poświecić wie· 
le wysiłku, aby brakujące klasv 
sportowe, zdobyte nOMDV na od­
znakę SPO zatwierdz.lć w Łódz­
kim Komlte~ Kultury Fizvcznej. 

Jest Io podstawowe zadanie 
działaczy i pracowników AZS. 

J. M. 

Na treningu siatkarek 
Piątek, godz. 19. W sali PŁ 

przy dwóch rozwieszonych siat· 
kach dziewczęta p<>d okiem kol. 
Stobieckiego pr:zygotowują się do 
l'Q!Zgrywek o mistrzostwo ł.odz1 
w siatkówce. 

Trener wyja.śn;i.a, · że pTZ>epro­
wad2a treninq indywidua.lny z 
pierwszym składem. Jest pełen 

z.apalu, kiedy opowJada nam, że 
sieTpo.C'Ii przyniósł szerEl!'.J zmi.an 
w drużynje, a te zmiany tlały 
już pozytywrte wyniki. 

W dragiei rundzie rO'Zgrywek 
o mistrzostwo Łodzi drużyna 
AZS przegrała jedno tylko spot· 
koanie po wyrównanej walce ze 
Spartą (2:3), wygrywając z mi­
strzem Łodzi - Startem (3:1). 

- Mamy szanse w przyszłym 

roku zdobyć mistrzostwo Łodzi 
I wałczyć w klasie wydzielonej 
- mówią dz.iewczęla z AZS. 
Życzvmy drużynie sukcesów. 

towanie obejmuje suchą zaipra- n.la, 'lltnldnJalące nawtotv. A wszvs dium GKKF i Preeydi:um SPN 

wę narciarską raz lub dwa ra- cv zdalą sobie sprawę, te mlstnx>- GKKF pootam.awiają: WAŻNE TELEFONY WISLA (Tuwima nr I) 

zy w tygodnri.u, w zależności stwa bez rekordów to tak jak we- 1) Zamknąć bo1sko LKS Włók- CO"o fłif2:.,• e?. ,.,(IM „Lut s-zczęścia." f!:. lo. 

sele bez muz.vki. Zl'eutą na rekor- Pogot. Milicyjne 253-33 •U 18, 20 oozw. od lat 12 

od IS'fx:la:mia zainteresowania (w dach naJbard:zl.el :tale-tv samvm pły niam d1a rorz.geywek pierwszoli- P=ot. Ratunk~ 254· „ 
·--'-'el ...___, dzi , ~~"""' Puc'---· p-'-'-' -... ~-- ...... ZACHETA (Waryńskie-

pow~i w sali). Zapisy POTV uganlafacvm sle za ..• kółka- pól roku, licząc od dnia zajść do Kom. MieJ·&ka MO 253-QO ~a...,„„~ . . „" w.u- 17.45, 20. dozw4 od lat go 26) „Trzy starl:v" ru= ę w ""''oe.iu.e, w en wakom, bezskutecr.nle Jakoś do tel "~"J~„ oraz i-..u .............._ na Straż pożarna 8 , · +~= h O"- I 
PTT-K, Piotrkowska 70, w go- mi olimpijskimi. W rachubę webo- dnia 9 klwietni.a 1956 r. Spotka- Mi "ski 

0
, Inf 159_. 5 p1ada Helsinki f!:. 18, 12 g. 15.30. 17.30, 20 do.zw. 

dzinach 11-17.30; du więc stara I WVJ11Óbowana pły- nia ~e drużyna LKS eJ sr. or. ' 19.30 dozw. od lat 7. REKORD (KalisrewlS.kie· od lat ~ :Ji. * 

Ili zorgam:izowaarie, z racji wtruadlnn!oaść~. v:!'·naTvBlklelo,antaechtunienowmaa będzie rozgrywala. na boiskach ITI S'\1'. nrtn~ Progrh?111"Krdlal najmlŻaodb-l go 2)„Zna.k życia" do,i. FOTOPLASTIKON (P!o-

UZeJ '-"'" Y zg "'"""'"• Jes.zczc skoczni. a program mistrzostw o- newiuuuyc z wy ~em. ...,...,.. ka" g 16 17 " · · trkowska 67 „Kra;ków-
d .. "-b 1---" . ....._,_ h l . „ - . &: -~ 8..., szyc . " o ewna I Na.tchnienie" g 17 

jednego kur.su teoretycZl!lego bejmnle przeciet I skoki . Czv or- dzi i województwa lód7Atiego. NOWY CWięckowsk.ieo;,o Mt.ODA GWARDIA CZJc 19 dozw. od lat 14 Wawel" g, 14-20. 

jaz.dy na nartach, który trwać ganlzatorzv wybiorą złotv środek Ustaleniem miaj.sca spotkalnfa 15) g. 19 „Don Ju~- kma 2) „Tajemnica gór SOJU~~ (Nowe Zlotn~? 

będzie od !>-13 grudnia br. I:n- przenosząc do AWF konkmencje każdorazowo będzie zajmowala JARACZA (Jara<:za .:./~ skiego jeziora" dod. „Dzien bez Jt!amstw~ D • fek 
formacje i zaip.isy - PTT-K, pływack.łe, a pozostawiafac w Pa- się komisja sportowa SPN GKKF g. 19 „KTalkowia.cy 1 „Teatr lalek" g. 16, 18. dod. ·;~drowie zalezy JZUfY ap 
Piotrkowska 70 w godz.inach Iacn slcokJ z wie-tv i trampoliny, na wniosek LKS Wlókniarz. górale" 20 d-OCZW. od lat 7. od nas g. 18.30 dozw. 

11-17.30; ' czv tet opinia o pływalni w Pa· Spotkania pucharowe r<Jrl..,<>cywać POW~ZECHNY (O~r MUZA (Pabianicka 17!)) od lat 18 ?iotrkowska 193, AI-

111 z nasta:niem. zimy i usta.- lacn les~ przesadzona, a zatem nic będzie LKS na bo:i&ka.ch prze- Stalmgra~u 21) g; ,,'9 .,Ala.mi w cyrku" dod. STUDIO (Bystrzycka '7-!l) ~ c_z.erwonej 53, Wa-

l . . Illk, , . . nie stame na przesr.kodzle nrządze . ik. Zamkni . boi.ska d Nauczyeiel ta.ńcow Krew lectZy" I!: 18 Porucmtik Ra.kocze- rynskiego 63. PL Wol-

eruem Slę waru. ow smez- nlu mistrzostw 'W najnowocześniej- ciwn °'!'· . . ęcie o- MUZYCZNY (Piotrkow- •• · · ·• " ności 2. Nowotki 91, Ka 

nych _ prowadz.eruie praktycz- szym obiekcie posładanvm w kra· tyczy rownwz spotkań towa.rzy- 5 w·k- 20.15. dozw .od Jat I~ go g , 16.45, 19 dozw. lisze ki 31 Gda·' _ 

n.ego kursu nauki jazdy na nar- fu _ okate się uafpótnief w dnin skich rozgrywanych pn.ez; dru- ska_ 2~3>. ~· 19.1 .~· 1 PIONIER CFranc1szkan- od lat 12 . . k 2as ego • :i 

tach w Smardzewie, S'lllrolenie dńslejszym. A dlate,io w dnln dzł- żynę LKS oraz spotkań między- ES~~,{eJS~RYCZ- sk~ .~1) ;;Zagubione STYLOWY (~il.!.nskieilo 5 
a · 

narciarskie (w dni śwjąteczn.e) sie}szvm, bo fntro ... rozpoczynają państwowych i międzynarodo- NA (Traugutta nr 1) g. dz1~nstwo17 d1od9 .d„Wa 123) .. M.a.elovia. g. Iii. AS Al. Kośo.l.US'llki ł8 

w Lagiewnikach, próba SIPI"aw- sle fuł mistrzostwa. wych. 19.15 Wio dywaniku" gary g. • m.w. 20 dozw. od lat 16 pełni stałe dyżu:ry nocne 

no6ci :n.axci.arskiej dlla najmlod 2) Ukarać kierownictwo SPN „PINOKIO" (Kopernika p~()~t l~ena 6) SWIT (Bałucki ~ynekJ DY"'rrny SZPITALI 

szych narcia1"zy Lodzi w wie- PO ,,SUKCESY" I „NAUKI;" LKS surową naganą za brak tro- 16) g. 17 .,Złoto króla. Romeo i Julia". .Wv .,Tajemnka krwi do?. ~ ... n 

ku 4--:-12 La~ w Par~. Ponia- tódt wysyła do Warszawy ~ar- ski o .nal~ zabezpiecr.enie Megamon.~" ;tawa w Kopenhadze" ~~~w: r.f 45~~ PałotniC?A) _ ltinelrolo-

t<>wsk:iego, instruktari: Jazdy na dzo mała ekipę· ilościowo mniej spotkania w dniu 9.10. br. „ARLEKIN CPiotrkow- !(. 16.45, 19, dozw. od dozw od ·lat ·12 · 
!lic-z.ny- Od !( 8 do 20. 

nartach dla dzieci, wycieczki więcej taka. jaka Polska wvśle do 3) Wyrazić =nanie z:aJW()()ni- ska 152? „g. 17 „Jaś i lat 12 · . . . Szpitai im. · M. Curie.= 
narciarskie pod hasłem „Poma Melbonrne. A szanse naszei lódz- kom Soporkow:i, Jańczykowi, Pi- Malgoma POLONIA (Piotrkowska TA~~ienkiewicza 40) Skłodowskiej ul. Curi<.~ 

jemy okolice Lodzi", zdobywa- kłel czolówkJ na flnalyl I lu WV· Jarskiemu i Narlochowi ora:z; po- 67) „Irena, do domu", " e mor.re" !(. Skłodowskie( 15. Od i!'O-

nie N.i.zinJ!lej Od2l!1.aki Narciar- !ef przvt~zone porównanie śwlet- rządkowemu ob. Gibki.emu za za- łt K,ł NA • g. 16. 18. 20 dozw. od ~30• 1t 20·30 do!z;w. cl.ziny 20 do 8: Szpital 

skiej oraz włączenie populacy- nLe pasu1e: takle same. lak .repre- jętą postawę w cza&e zajść. lat 7 lat 2 im. dr H. Wolf. ul. La-

zacJ'i n.arcia'l'Stwa do ""''ęć w rentacji Polski na Olimptadzióed. 4) Zobowiązać LKKF ocruz; Ra- BALTYK (Narutowicza PRZEDWIOSNIE cże.. WOLNOSC (Przybyszew giewrucka 34-36. 

- ......, Zreszta przypatrzmy się naprz . . . . 20) [ra-• „_ d~u" ----'-' 76) s skiego 16) I e d 

MDK i WDK zwisk lód kl h wodników· clę LKS do rozwmuęcia &7..erolkieJ ,. ~q. ""' ~„ rVIIll>U'l.lego •• J)ra- .• r na.. () eh· . s "tal . 

Jak widać ~ tych zamie:r7leń :i~żczyiitl' - Bo~!,ki,zOchędalskl; akcji wychowaiwczej wśród akty- g, 16• l8, 20, dozw. od wa. ~ Wag;nera" d<X!; domu" !!. 14.30. 16.~0. dr R~~~ ~ S~~ 

PTT-K, w=y&ey en<tuzjaśc:i. nar Stolecki, Kiciński (qrzblet.), Nlko- wu pilkarsk:iego orna: publicmoścd Di;~ri.coWE <Dworzec „S~y ~ ~Pt t j_!_t3°7 20
·
30 dooiw. od linga 13. · 

ciarstwa w wieku od Ia.t 4 demskJ (klas.), Morawski (dow.); wykorzystując w tym celu Kaliski) Janosik" f2 ' · a ,... In 

wzwyż ma · ą w tym roku do- kobietv - Malinowska (klas.), Dę- wszelkie moiliJwe środiki, jak pra- • " " ,., . . . .., WLvKNIAJ!-Z CPr6chni- ~~: Szpital im. 

sikonalą ~J~.,...;ę do """""OWania łiowska (mot.), Zander (dow.), Her- sa radio fii1m .itp. LKKF i Ra- 1'7'Krol8l z19Tbu20le 21'" .~~· MLAJd~ (Kilt1ń~~.go l 18\ ka. 16) „Dl.&bel z mlyń- B~lk:kiego ul. K"-"J)ciń-
• ~J -z.:-· man (dow. 1 delfin), Perkowska ' ' . . · • · · · ~. •• u Zie s epow e:. 17 skiego wzgórza„ dod &ki€!gl0 22. 

teJ . . atrakcyJ1:iej, al~ l. zarazem (qrzblet.). P:rzy ocenie mo:iłiwoścl ,d~ LKS P~ plan działa- dozw. od lat.7 19 dozw. od lat 12 .• Wanza.wa F. Kosłn~ Laryn ol . • . 

dosc truóneJ ga1ę21 sportu. I tej qrnpki zastosować motna dwa ID:a w tym za'kres:i.e do 10 grud- I GDYNIA C~Wl1!13- nr 2) RO!\IA (Kali~ze~skie.•o wskiego" ~. 16. 18. 20. im. dr f;ie~ńŚk:ie Szpi~l 
(1. s.) powszechnie używane w polskim rua br. 1 Program filmow dok.- 84) „ZdobycM' gory" f!.. doo;w. <>d lat 12 Kniaziewi~ 1_3. /!P, • 
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